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Lw ów  i. 19. października.
(Sprawa bośniacka a parlament* 8U3t.ro wę- 

gierakie. — Poslnchanie Schmerlinga n cesarza. — 
Hejże, do Salonikil — Sejm dolno-anstrjacki przy
jął rezolucją przeciw lichwie.)

Przesilenia ministerjalnego w Peszcie i Wie- 
nia dotąd jeszcze właściwie niema, bo ani ga

binet Tiszy, ani gabinet przedlitawski nie są 
przeciwne polityce hrabiego Andrassego, jak się 
pokazuje. Chodzi jedynie o pytanie, czj w par
lamentach, a szczególnie w delegacjach znajdą 

| Większość dla tej polityki. Jeżeli w parlamen- 
nłtach nie znajdzie się większość, wtedy dopiero 

f  nastąpi przesilenie, lecz z góry trzeba się na to 
przygotować, że to na politykę zewnętrzną v e- 
łeńskiego gabinetu nie wywrze żadnego wpły
wu. Przeciwnie, tem większa presja będzie uży
ta, ażeby delegacje wspólne poparły politykę hr.

I Andrassego, chociażby nieznaczną większością.
II celu tego hr. Andrassy dopnie, o ile te dzien

ników peszteńskich i wiedeńskich wnosić m, żna. 
Mając zaś wotum wspólnych delegacyj, nio będą 
i ministerstwa węgierskie i anstrjackie pytać 
Wiele o opinię sejmu pesz ńskiego lab Rady 
państwa co do polityki zewnętrznej gabinetu 
Wiedeńskiego. Dualistyczna forma monarchii, prze
prowadzona aż do delegacyj wspólnych, okaże się 
bardzo pomocną hr. Andrassemn do przeprowa- 
Uenia jego polityki. Gdy wspólne delegacje u- 
shw&lą dodatkowy kredyt na r. 1878 i kredyt 
howy na r. 1879 na okkupację Bośnii, wtedy 
Jakiebykolwiek były ministerstwa w Peszcie i w 
Wiednia, przeprowadzonem zostanie pokrycie tych 
kredytów w obn parlamentach.

Już bowiem dzisiaj członkowie lewicy Kały 
państwa dosyć śmiało podioszą myśl, że okku- 
Pacja samej Bośnii jest polityką niedołężuą a na- 
..et szkodliwą, ale jeśliby się nważało ten zabór 
jako pierwszą etapę do zaboru całej zachodniej 
Połowy półwyspu Bałkańskiego, to politykę hr. 
Andrassego należy popierać. Powoływany do ee- 
"ttza, dr. Herbst wi ział się z kilkonastoma

§  Członkami lewicy we Wiedniu i w tym kierunku 
objawiał swoją opinię, którą też aprobowali inni.

JAł wydani zastało w obozie lewicy i rot - 
chodzi się hasło, że Austija, skoro się wdała w 
tprawę bośniacką, to powinna nie we drzwiach 
•tawiaić i narażać się na wyrzacenie za drzwi, 

dążyć do zagarnięcia całej zachodniej częu.. 
Półwyspu Bałkańskiego. Najdosadniej sforami- 
*ał to p. Schmerling w podanej przez Deutsche 
2tg. rozmowie z pewnym mężem stano, czyli ra
czej, jak D. Z. niedwuznacznie do zroznmii nie 
aje, z cesarzem, na posłuchaniu, które mimo 

Wszelkich zaprzeczeń odbyło się we wtorek i 
długo trwało. Zaraz potem cesarz wyjechał do 
Węgier.

Zdaniem p. Schmęrliuga, skoro się Turcja 
fozsypnje, Austrja nie inoże zdała się przypatry
wać — nie dlatego, że powinna tamować roz- 
Vst panslawizmu — bo to rzecz d r u g o r z ę 

d n a  i pomnożenie żywiołu słowiańskiego w Au- 
stro-Węgrzech t y 1 k o dalszemu trwania hege

monii madiarskiej zagraża, — ale dlatego, że 
jAustija mnsi mieć przystęp do Wschodu, bo gdy- 

 ̂ by między nią a Wschodem potworzyły się pań- 
‘ stewka, któreby naturalnie ulegały wpływowi 

I n n e g o  wielkiego mocarstwa, to mogłaby Au
strja stracić nawet Dalmację i w ogóle całe swo
je stanowisko morskie i zejść na państwo ezy- 
sto-lądowe, a zatem d r n g o r z ę d n e .  „A więc 

_\ Uie ambicja i żądza zdobyczy, aby choć w części
' - V ■-  — ■

odbić to, co w poprzednich kampaniach niefor-j przeszkody, to aby przynajmniej taką ustawę 
tnnnych postradała, pędzi Anstrję do akcji czyn- dla Dolnej Anstrji wniósł do konstytucyjnego 
nej w zamieszkach wschodnich, ale żywotne po- traktowania" (w Radzie państwaj 
budki państwowe a mianowicie handlowo-polity-\ P. S c h o f f e l  zaklinał sejm aby usłuchał 
czne.“ \ krzyku boleści ludu „w kleszcze tysięcy szpo-

Z tych wywodów p. Schmerlinga jasno wy--nów lichwiarskich porwanego" i rezolucję tę 
nika, że Austrja przekroczywszy Sawę, nie mo-f przyjął, a lla ważności sprawy, a b /  imienne gło- 
że stanąć, aż n bram Saloniki, n wód morzajsowańjjfc zarządzono. P. M a g g  5 jcał' Jak to, 
Egejskiego, gdyż pozycja w samej tylko Bo-j dla takiego wszechmiasta (Weltstadt) iVie- 
śnii, a zwłaszcza w kleszczach baszaliku Nowo deń, chcecie polecać też ustawy ie II: Galicji? 
bazarskiego byłaby najfałszywszą, najprzykrzej-] Dalej zarzucał, że taka ustawa ~ wasza kodeks 
szą — uwięziłaby całą jej siłę i akcję, a ża-S cywilny, ubliża zasadom umiejętności i niewia-
dnyeh zgoła korzyści ani politycznych ani han
dlowych nie dawała, tylko jej finanse zrujnowała.

Otóż równocześnie z tem doniesieniem do
chodzi nas list p. Misesa do swoich wyborców 
żydowskich w Drohobyczu. P. Mises zrzekł się 
po niefortunnych próbach odgrywania roli wybi
tnej w obozie centralistycznym, i poprzestał na 
spełnianiu roli wiernego członka lewicy. W tym 
liście p. Mises według wskazówek, jakich mu u- 
dzielono, wyraźnie powiada, że sprawa wscho
dnia nie jest kwestją wszechpanowania, ani tez 
„wrzekomo dążącego doń panslaw'zinn, a raczej 
moskwiejzmu", tylko czysto sprawą wszeehhan- 
dln, o morze Śródziemnego opartego A do tego 
handlu ma. prawo Anglia, ma i Moskwa, „byle 
nie chciała skonfiskować głównych ognisk han
dlu lewantyńskiego wraz z ich krajami p r z y- 
1 e g ł e m i, powołując się na wspólność plemien
ną i religijną. Ale też i Auątrja, rywalizująca na 
Adrj&tykn z Włochami, ma naturalną dążność 
dania szerszych piec swemu wąz iemu pobrzeżu 
dalmackiemu, i dotarcia dalej do morza 
Egejskiego, aby tym sposobem zbliżyć się do 
drogi wszechhandlu — do kanału Suezkiego — i 
ku temu przed żadnemi ofiarami wzdrygać się 
nie powinna."

Jednem słowem, niech sobie Moskwa zabie
ra całą wschodnią połową półwyspu Bałkańskie
go — z wyjątkiem Stambułu — byle resztę Au 
strja zagarnąć mogła!

Ważną też była druga część rozmowy p. 
Schmerlinga. Uważa oa to za wielki błąd, za 
ubliżenie dla Austrji, że przyjęła mandat okku- 
pacyjny, bo tem się poddała pod obcą kontrolę, 
i umożliwiła suwerenat sułtana. Powinna była 
sama przystąpić do zaboru, a obecnie wobec lu
dności, dotkniętej ciężarem okkupacyjnem, nale
ży nie dyplomatyzować i nie chowac się za de
legacje, ale otwarcie wypowiedzieć, że nie na 
marną okkupaąję, ale na anneksję żąda się ofiar, 
i wprpst to ^ypowiedzięć w Radr;e r&ństwa i 
w sejmie wygierskim, a dalej, do której dzielni
cy albo Bośnia i Hercegowina, albo też jedna 
lab draga z tych ziem ma należeć.

Cały plan Schmerlinga pochwala Deutsche 
Ztg., i żałuje, że nie jemu można było powie
rzyć ntworzenie gabinetu.

Tymczasem Tisza ma stanowczo z miar u- 
niknąć rozprawy politycznej w parlamentach 
przed zebraniem się delegacyj, a gdyby parla- 
uenta tego nie nsłuchały, to oba rządy nie da

dzą żadnych wyjaśnień, dopóki w delegacjach 
jnio da ich jedynie ku temu kompetentny An- 
d-L.ssy. Zdaje się, że Tisza ustąpi od tego żąda- 

jnia, oba parlamentu zaś spełnią to co nchwalą 
| delegacje.

Sejm; górno-austrjacki i kraiński zostały d. 
17. bm. zamknięte.

Ważne było posiedzenie sejmu dolno-austrja- 
ckiego z d. 17. bm. Na porządkn dziennym sta 
ła wiadoma już nam uchwała komisji do wnio
sków Schoffia i Thomasa : „Wezwać rząd, aby 
dla tych wszystkich krajów, w których jeszcze 
nie obowiązuje ustawa z d. 19. lipca 1877 (prze
ciw lichwie), ważną ustawę dla zapobieżenia nie-

domo czy w Galicji skutek odniosła
Odparł mu S c h ó f f e l :
„Co po teorjach, które w praKyce nie dopi

sują? Jeżeliby tem się kierowauo, że ustawy 
przeciw lichwie nie pomogą, toby w ogóle ustaw 
karnych wydawać nie można. Wszak mamy u- 
stawy przeciw osznstwu, a jednak zewsząd dzie
ją się oszustwa. Alboż w ostatnich 10 latach nie 
zyskało oszustwo przystęp do dworu i salonów? 
Czyżby n.ia to dlatego znosić ustawy przeciw o 
szostwn? Juścić liepodobna obmyśleć ustawę, 
któraby lichwę z kretesem nsnnęła, ale przynaj
mniej nie będzie sędzia zmuszonym, pijawki In
du bezwarunkowo na wolność puszczać. Ze spra
wozdań sejmu galicyjskiego wiemy, że tam u- 
stawa przeciw lichwie już wydała pomyślne o- 
woce.

„A moi panowie, czy lichwa a nas inaczej 
manipuluje jak w Galicji, czy nie tak i n nas 
grasuje, czy mniej straszne są jej skutki w Dol
nej Austrji i Jeżeli jakie książątko dostanie par
chów, to maści szarej mnsi la. damo używać jak 
każdy inny człowiek śmiertelny. Nie puszczajmy 
mimo nszu nu lndn ! Dajmy ludziom sposób 
zaradczy, jeżeli nie chcemy dopnścić do kata
strofy, jeżeli nie chcemy, aby lud zrozpaczony 
sam uderzył na te ssące jego krew upiory. Daj 
my pomoc rychłą, jeżeli nie chcemy, abyśmy za
miast włościan, drobnych rękodzielników i śre- 

jdniego stanu otrzymali proletarjat o sztandarze 
socjalistycznym.8

Huczne oklaski wtórowały Schoffluwi, — 
przy głosowaniu na 53 posłó ? zaledwie ośmiu 
odważyło się głosować przeciw rezolucji.

Pressy i Blaity ako żydowskie zawodzą, — 
nawet pólurzędowa Stara Presse lamentuje, mi
mo że namiestii i oświadczył się w komisji za 
rezolucją.

t rzetelnym postępkom przy interesach kredytowych, 
gdyby zaś n Hanie wspólnej ustawy napotykało tek kraj >wy do podatków państwowych, w ta-

fSejm £ alit |ski.
Posiedzenie XXIV , z d. 18. października.
Preliminarz d o c h o d ó w  krajowych na rok 

1879 uchwalony wczoraj prawie bez dyskusji, 
jest następujący:

Pozostałość z rachunków lat ubiegłych —.
IL Z odnajmn lat ubiegłych 1000 zł.
III. Odsetki td pieniędzy chwilowo umie

szczonych w bankach 1000 z*
IV. Dochód z myt na drogach krajowych

210.500 zł.
V. Nadwyżki od dochodów ze skarau pa& 

stwa up lażonych 6747 zł.
VI. Zwroty zaliczek z lat nbiegłych 40.000 zł.

, VII. Z . rot pożyczek 5525 zł.
VIII. Dochody szkoły gospodarstwa leśnego 

we Lwowie 5300 zł.
IX. iiouhody krajowych szkół rolniczych w 

Dublanach 15.715 zł.
X. Zwroty ze sprawdzenia rachunków apte

karskich 600 zł.
XI. Rozmaite dochody 600 zł.
Razfffi 286 987 zł.
Dla pokrycia prze wyżki wydatków oznaczo

nych w budżecie, nad przewidziane dochody skar
bu krajowego, to jest dla pokrycia niedoboru w 
budżecie uchwala corocznie Wysoki sejm doda-

kiej wysokości, aby n.edobór był całkiem pokry
ty.'W  kilku latach ostatnich uchwalił sejm w 
tym celu dodatek krajowy w wysokość 34 cen
tów od każdego 1 złr. podatków państwowych 
bezpośrednich, licząc bez dodatkn wojennego. 
Ten dodatek krajowy w takiej wysokości (po 34 
centów do każdego 1 złr. podatkn bezpośrednie
go) pobierany, przyniósł istotnie skarbowi kra
jowemu w 1876 r 2,345.070 złr., juŁ okazało 
przedłożone zamkni gcie rachunków zą ów rok, a 
w 1877 r. 2,345.938 złr. jak to przekonała się 
komisja z sumarycznego wykazn dochodów rze 
czywisty^h za ten rok ; a przeto tak w jednym 
jak: drugim "roku 1 cent doda ku krajowego przy- 
Mósi SKarbowi krajowemu przeszło 69.200 złr. 
Wprawdzie nie wykazano tak w jednym jak w 
drugim roku, ile pobrano tytułem należytości bie
żącej dodatku krajowego, (która to należytość 
bi żąca na rok 1876 wynosiła według wykazu c. 
k. dyrekcji skarbu 2,341.155 złr.), a ile na ra
chunek zaległości z lat dawniejszych.

Jednak zważywszy: po lsze, iż należytość 
bieżąca podatków bezpośrednich w Galicji na 
rok 1877 w sumie 10,266.667 z ł.,: jest w mniej
szej tylko nieco samie obliczona na r. 1878, bo 
w sumie 10,076.733 zł. Po 2gie zważywszy, iż 
według wykazu dyrekcji skarbu z a l e g ł o ś ć  
podatków bezpośrednich bez dodatkn wojennego 
wynosiła po zamknięcia rachunków z końcem 
1876 r. 1,932.819 zł., a zaległość dodatku kra
jowego 579.844 zł. Zważywszy wreszcie, że 
jakkolwiek w 1877 i w 1878 r., spłacono zna
czną azęść zaległości tak podatków państwo
wych jak i dodatku krajowego z sum wyżej wy
mienionych ; lecz z drogiej strony zaległa znów 
w tych dwóch latach część należytości bieżącej 
że przeto zaległość dodatkn krajowego z końcem 
r. 1873 nie będzie o wiele mniejszą niż wyka
zana wyżej z końcem roku 1876, i na rachunek 
tej zaległości wpłynie taka mi^ej więcej suma 
w 1879, jak w 1876 i 1877 r. Z tych powodów 
komisja budżetowa wnosi, że w 1879 dodatek 
krajowy w wysokości 34 centów pobierany, przy
niósłby skarbowi krajowemu także około 2,345.000 
zł., tc jest jeden cent 69.235 zł.

Po uchwaleniu przez Wys. sejm całego bu- 
dżstu wydatków i wykazaniu wówczas, o ile te 
wydatki przewyższają dochody skarbu krajowego, 
z litu  pierwszych rubryk (bez dochodu z do
datku krajowego), to jest po wykazania się 
jaki byłby niedobór, przedstawi komisja bn- 
dżetowa Wysokiemu sejmowi wniosek o uchwa
lenie dodatku krajowego w t a k i e j  w y s o 
k o ś c i ,  aby licząc z jednego centa dodatku kra 
jowego 69.200 zł. dochodn, pokryty został całj 
niedobór w budżecie krajowym na 1879 r.

W preliminarzu w y d a t k ó w  uchwalono: 
Rubryka I. K o s z t a  r e p r e z e n t a c j i  .cra ja .

Na wydatki, rubryką tą objęte, preliminuje 
Wydział krajowy 94.400 złr., o 7.200 złr. mniej 
jak uchwalono na r. 1878, mianowicie obniża 
dyety poselskie z 42.000 nu 36.000. Przy trzech- 
miesięczrej sesji, jakiej się sejm krajowy doma
ga, wypada na dyety 42.000 złr., gdy jednak nie 
wszyscy posłowie bywają obecni, przeto można 
przyjąć kwotę 36.000 złr. jako wystarczającą na 
3 miesiące.

Koszta druków zniżył Wydział krajowy o 
1000 złr. z powoda, iż drak zamknięć rachunko
wych będzie teraz mniej kosztował.

Na bibliote1 \ sejmową preliminuje Wydział 
krajowy tylko 100 złr. zamiast 300 nchwalonych 
na r. 1878, ponieważ mniejsza już zachodzi po
trzeba dokupywania dzieł.

A. S e j m  k r a j o w y .
Czynsz n -jmu lokalu dla sejmu, z dodatkiem 

gmiDuym 5.400 złr., koszta podróży pp. posłów
6.700 złr., dyety dla tycnże 36.000 złr., koszta 
druków 13.000, spisywanie sprawozdań 4,000, 
renumeracjo dla urzędników 1.200 złr., urządzę 
nie sali, oświetlenie, opał itp. 2.150 złr., pijarze

Listy wygnańca.
przez

Józefa Banickieao.
n

Histoija polskich fundacji i znpisów na cele 
publiczne, przedstawia się bardzo smntnie od 
chwili upadku rzeczy pospolitej.

Nigdy, w żadnym perjodzie dziejów Polski 
lie brakło lndzi zacnych, wielkiego serca, dba

łych o dobro publiczne a zwłaszcza też o oświa- 
i tą przyszłych pokoleń. Niektóre z tych osób 
l  Część majątku, inne całe majątki i wszystko co 
: posiadały, pozapisywały na kościoły, na szpitale, 

aa szkoły, stypendja, biblioteki, muzea, na to- 
/  warzystwa uczone i dobroczynne. Akta, któremi 

pn kazywali potrzebne na te instytucje samy, 
napisane są zwykle słowami, pornszającemi swą 

V  szlachetnością serca czytających i wyrażającemi 
^największe zaufanie do tych, którym poruczali 

przeprowadzenie ostatniej swej woli. Pomimo je- 
dnak zaufania, z jakiem oddawali swe mienie i 
obre imię egzekntorom testamentu; pomimo wszel

kich obwarowań prawnych, które miały być rę
kojmią, i i  fundusze przez nich legowane, nie zo- 

aną użyte na inne cele, — ileż to zapisów 
.jtarniało i obróconych zostało na cele niezgo

dne z wolą testatorów?
To marnowanie funduszów zapisowych i

{rzeznaczanie woli ofiarodawców rozpoeżęło się 
ednocześnie z ntratą niepodległości Polski. Za 

dawnych czasów, gdy naród sam cznwał nad te
rn funduszami, nie było przykłada, ażeby wola 
kiharłego nie była poszanowaną i wykonaną. By- 
»  ona dla wszystkich świętą i nikt się nie po
ważył wyciągnąć ręki po samy oddane na dobro 

| |hbUczne. Przywłaszczenie przez prywatnych 
b przez rząd majątków i sam zapisanych na 
icioły i różne instjrtncje, uważano wtedy za 
seniewierstwo, za świętokradztwo, więcej ob

ciążające od pospolitej kradzieży lab rabunku, 
M  które gardłem karano. Człowiek, któryby się 
Jjbpnścił przywłaszczenia sam legowanych i nie 

,“ il ostatniej woli krewnego lub przyjaciela 
iniu przed zgonem ma powierzonej, mógł 

ptewnym w razie uniknięcia skntków pra

wnych swojego występku, iż wszystkie Irzwi 
zostaną przed nim zamknięte a wszystMe uczci
we ręce odsnną się od niego.

I słnsznie dotykano ostracyzmem takiego 
przeniewiercę. Złamanie bowiem woli umierają
cego, który przez całe życie pracował na dobre 
imię n potomnych, a pamiątkę tego imienia zo

stawiał w instytucji, przez siebie fundowanej lub 
j wspomożone,, jest nietylko rabunkiem narodowego 
majątkn, ale też kradzieżą dobrej sławy i nczci- 

(wego imienia zmarłego obywatela lub obywa- 
| telki.

Unieśmiertelnienie się w czynach swoich 
czyli dobra słai i jest jedną z najpiękniejszych 
żądz człowieka. Żądza ta jest podnietą cnót 
obywatelskich; źródłem, z którego płynie po
święcenie dla ojczyzny. Bez tej podniety zluzo
wałyby się węzły społeczne i społeczeństwo dla 
którego ofiara i praca, tworząca instytucje, jest 
siłą rodzajną i utrzymującą jego potęgę, nachyli
łoby się do upadku. Ci też wszyscy, którzy przy
właszczają sobie zapisy na cele publiczne, wię
cej niż rewolncje podkopują fundamenta spo
łeczne.

Dowodów dostarcza nam historja, iż doktry
ny socjalistów i komunistów zrodziły się wtedy 
dopiero, gdy własność straciła w przekonaniach 
lndzi cechę nienaruszalności, gdy przestano ją 
uważać za wieczną, nie mogącą być bez woli 
prawnego posiadacza zabraną ani sprzedaną — a 
straciła tę cechę w skutek konfiskat, zarządza
nych przez rządy pod różnemi pozorami. Idea 
zaborn dóbr przez komunistów w niczem się nie 
różni od idei konfiskat przez rządy monarchiczne 
zarządzanych, aczkolwiek formy, w jakie je n- 
bierają i warunki zastosowania są różne. Moty
wują konfiskaty potrzebą i interesem państwa, 
którego monarcha jest wcieleniem; socj&.A i 
komuniści motywują zabór dóbr także potrzebą 
i interesem ogółn, który to pafistwo stanowi. 
Co przytem podnieść należy, jako godnego uwa
gi, żc zabór Polski i następstwa, jakie sprowa
dził, był tym faktem, od którego datuje się 
zwichnięcie pojęć o własności w dzisiejszych eu
ropejskich społeczeństwach. Dla utwierdzenia 
obcego panowania w ziemiach rozebranych, na
stąpiła konfiskata dóbr narodowych, potem ko
ścielnych, za temi poszedł zabór dóbr i fandn

dzienni 650 z ł i , biblioteka sejmowa 100 ztr 
Razem 69.200 złr.

B. W y d z i a ł  k r a j o w y .
Marszałek krajowy 10.000 złr., sześcin człon

ków Wydziału 24.000 złr., zastępcy 2 000 złr., 
dodatek dla członka Wy działa, mianowanego 
przez marszałka zastępcą do kierownictwa w 
Wydziale krajowym 1.000 złr. Razem 37.200 złr. 
Suma rubryki powyższej 69.200 złr. Suma ogólaa 
131.200 złr.

Rnbryka IL K o s z t a  z a r z ą d  a.
Płace orzędńików konceptowych 35.500 zł., 

płace urzędników rachunkowych 38.390 zł., płaos 
orzędńików kasowych- 10.670 zł., płace urzędni
ków technicznych 10.960 zł., płaca i dodatek 
dla inspektora szpitali 2300 zł., płace dla od
działa statystycznego 5000 zł., płace dla od
działa manipulacyjnego 17.310 zł. Dynrniśoi 
39,505 zł. Zasługi 3835 zł. Emolnmenta 9330 zł. 
Najem pomieszkania 17.350 zł. Remnneracye: 
L stałe 1810 zł., IL niestałe 1000 z ł . ; razem 
2810 zł. Potrzeby kancelaryjne 13.300 zł. Ko
szta podróży i dyet 3400 zł. Pensje i z a o s 
trzenia 7664 zł. Dary z łaski 1388 zł. Suma 
rubryki II. 218.712 zł.
Rnbryka UL K o s z t a  l e c z e n i a  n b o g i o h  

c h o r y c h .
Wydatek tej rnbryki zwiększa się corocznie 

i doszedł w r. 1877 do samy 427.377 zł. Z tego 
powoda trzechletnie przecięcie nie może słażyć 
za podstawę do preliminarza, i komisja budże
towa, zgodnie z Wydziałem krajowym, wnosi na 
podstawie rzeczywistego wydatku z r. 1877, 
wstawienie pod 30 poz. 420.000 zł.

Ciągły wzrost tego wydatkn spowodował ko- 
miąję szpitalną do sznkania sposobów zaradze
nia tema ile możności. Większego napływa cho
rych do szpitali, spowodowanego przeniesieniem 
na fnndnsz krajowy zapłaty za koszta leczenia 
nbogich, tudzież lepszego urządzenia szpitali i 
lepszej w nich opieki, zatamować nie można, 
starać się tylko należy o to, ażeby fnndnsz kra
jowy nie płacił wyższych taks nad potrzebę i 
żeby nie taci za tych, którzy do kategorji 
nbogich zaliczeni być nie powinni.

Wydział krajowy porobił już niektóre kroki 
do tego zmierzające, lecz komisja bndżetowa są
dząc, iż jeszcze niejedno da się zrobić, podaje 
pod uchwałę Wysokiej Izby tylko rezolucję na
stępującą :

Wzywa się Wydział krajowy
1. ażeby obmyślił środki zapobieżenia wy

dawania świadectw ubóstwa osobom mogącym 
płaeić za siebie ;

2. ażeby świadectwa nbóstwa, dołączone do 
rachunków szpitalnych, jak najściślej badał, i w 
razie dostrzeżonej ich aiezgodności z prawdą, 
winnych do surowej pociągał odpowiedzialności;

3. ażeby ściśle przestrzegał pociągania do 
płacenia kosztów leczenia osób do tego obowią
zanych, jako to: korporacyj a  swoich członków, 
chlebodawców za służących itp.;

4. ażeby nie dopuszczał podnoszenia taka 
szpitalnych nad istotną potrzebę, a nawet sta
rał się obniżyć takowe, gdzie się tego możność 
okaże;

5. żeby starał się dalej o zmniejszenie wy
datków w szpitalach krajowych.

Wzrastająca ciągle rnbryka wydatków na 
koszta leczenia nbogich chorych dała powód p. 
Golejewskiemu do postawienia dodatkowej rezo
lucji wzywającej Wydział krajowy, aby się za
jął zbadaniem wpływu ustawy, według której 
koszta te wzięto na kraj. Referent H o s z a r d 
przyrzekł to. Zyblikiewicz nadmienił że od r. 
1866 koszta leczenia wzrosły w dwójnasób z 
211.000 na 420.000 gnid.

Uchwalono wszystkie rezolncje.
Rnbryka IV. Koszta szczepienia.
Wydatek ten wzróśł bardzo znacznie od lat 

kilku w skntek zaprowadżonego corocznego
usprawiedliwiane prawem państwa, czyli ogółu,jkonfiskujących rządów; — lecz wyznać trzeba, 
wobec kterego prawa jednostki nic nie znaczą., iż najczęściej przezorności pozorów używa bru-
HlrArfl 700 T»0 rw ałom eno rrAofa)* n a UMAI) i  n  Jnn t n /.A a  1 _____ * _Skoro zaś raz złamaną została harmonia pomię 
dzy temi prawami, musiało z przewagi nadanej 
nrawu państwa zrodzić się dążenie komnnistycz- 
no-socjalne, na które dzisiaj tak biadają!

Ta* więc rozbiory Polski stały się począt
kiem wszystkich plag i chorób, na jakie cierpi 
Europa. One dały początek nieustającym zaborom 
państw i niszczenia niepodległości narodów sła
bych; one to wywołały to ogólne niebezpieczeń
stwo i niepewność wszystkich stosunków, i wre
szcie dążność społecznego wywrotu, przeciwko 
której knują napróżno prawa w;jątko e w Ber
linie i w Petersburgu. Historycy i publicyści nie 
zwrócili uwagi na właściwą genezę wywrotowych 
dążności, bo obcem im było pojęcie ludzkości, ja
ko jednego organizmu. Gdy którykolwiek członek 
tego organizmu cierpi, choroba udziela się całe
mu organizmowi; gdy jakakolwiek fundamental
na zasada, która konserwuje narody : społeczeń
stwa, zostanie podkopaną, rozsypać się mnsi cała 
budowa. Przywłaszczenie ziem olsi eh wywoła
ło potworne systemy wynarodowienia, te popchnę
ły rządy do konfiskowania majątków kościelnych, 
do ibierania funduszów, legowanych na szkoły 
i różffe instytucje, i wreszcie do zakwestionowa
nia wszelkiej własności przez wprowadzenie kon
fiskat mienia prywatnych osób, z którego jak ze 
źródła wypłynął na Europę niszczący potok so- 
cjalno-demokratycznej rewolucji, grożący zalaniem 
całemn społeczeństwa earopejskiema.

Jeżeli rządy, dopuszczające się przywłaszcze
nia lub przeinaczenia zapisów na cele publiczne, 
podkopały społeczne fundamenta, i przed histo- 
rją są odpowiedzialne za wszystkie nieszczęścia, 
które coraz groźniej spadają na ludzkość — jak
że wielka odpowiedzialność spada na tych Pola
ków, którzy w swoim zakresie czynią to samo, 
co rządy konfiskujące w swoim ? Są oni ich wspól
nikami w wywrotowych działaniach, i zadają pol
skiemu narodowi wielką krzywdę, która zmniej
sza nietylko jego mienie, ale niszczy w nim mo
ralną siłę wzajemnego zaufania, jaka członków 
jego łączyć powinna w potężną całość 1

Wypadków sprzeniewierzeń tego rodząjn co
raz więcej pomiędzy nami. Pokryte są one po-

śmy to wszystko posiadali, co przodkowie nasi 
zapisali na cele religijne, dobroczynne, naukowe 
i pedagogiczne, bylibyśmy najbogatszym narodem 
na świecie i posiadalibyśmy najlepiej uposażone 
szVoły, muzea, biblioteki, szpitale i kościoły.

Zabór fundnszów instytncyjnych, przeinacze
nie woli legatarjuszów, było i jest tak często 
przez niektóre rządy powtarzane, iż musiało zni- 

nąć saufanie w trwałość czynionych zapisów. 
Jeżeli jednak wobec powszechnej a tak uzasa
dnionej nieufności, nie ustała ofiarność na cele 
publiczne i zjawiają się Indzie, którzy czynią i 
tęraz jeszcze legata, przypisać to trzeba wiel
kiej obfitości szlachetnych ncznć w sercach pol- 

.. . . . .  . skich. Ci jednak wszyscy, którzy nie umieli w
Nie mam zamiaru wyliczać s^ystejch sum ten sposób obwarować legatu, żeby nie mógł być 
„i- zmarnowanym lub użytym ptzez obce władze na

dna chciwość, łaknąca endzego a nie cofająca się 
przed zaborem narodowego dobra. Przykład z 
góry idący zachęcił ją do wyciągania ręki po 
to dobro a bezkarność i łatwość jaką posiada 
możny człowiek zasłonięcia się przed wyrokiem 
opinii publicznej, ośmielił i rozzuchwalił ego
istów do tego rodzaju rabunków. Przykładów z 
góry było i jsst aż nadto. Długi bowiem jest 
szereg przywłaszczeń ze strony rządów instytu- 
c;jnych funduszów a wpływ każdego z nich był 
wielce szkodliwy, w niwecz obracający wszelkie 
zasady prawa i moralności pomiędzy społeczeń
stwem.

szów wszystkich i rtytucyj, w końca zaś i pry- zorami przezorności, nakazującej' chronić lego 
watnych. Wszystkie te konfiskaty były zawsze Iwane w ich ręq« samy przed pożądliwem okiem

na cele publiczne zapisanych, jakie zagrabione 
zostały przez rządy moskiewski i niemiecki i 
robić obrachnnkn strat majątku narodowego. — 
Musiałbym całe dzieło napisać, ażeby krzywdy 
narodowi w tym kierunku zadane dokładnie 
przedstawić. — Nie mogę jednak wstrzymać 
nię of przypomnienia, iż najbogatszy w świę
cie fandusz edakacyjny, jaki powstał u nas 
ze sprzedaży dóbr pojezuickich a którego pier- 
wotnem źródłem były zapisy polskich obywateli, 
zagrabiony w jednej części przez rząd pruski, 
obrócony został nie na wychowanie publiczne 
lecz na germanizowanie narodu naszego a mia
nowicie też na wykupowanie przez Niemców zie
mi polskiej z rąk polskich. Angust Cieszkowski 
motywując swój wniosek w sejmie berlińskim o 
ustanowienie uniwersytetu w Poznania, wymie
nił miliony przez Prusy zagrabione z funduszu 
edukacyjnego i wykazał na co były użyte.

Rząd moskiewski jeszcze więcej milionów 
tegoż funduszu zagrabił i zmarnował, obracając 
je na większe pognębienie narodu i jego osłai ie- 
nie. Majątek wielu innych instytucyj, jak Towa
rzystwa przyjaciół nauk w Warszawie; fundusz 
Zamojskich, z którego utrzymywaną była akade
mia w Zamościu, później zaś gimnazjum w Szcze
brzeszynie i setki innych uległy również rabun
kowi. Fnndnsz stypendyjny, bardzo bogaty, ró
wnież zabrany, ta zaś część jego, która ocaloną 
została, jako też stypendja w najnowszym cza
sie fundowane, obracane obecnie bywają wbrew 
woli ofiarodawców nie na nposażenie uczącym 
się Polaków lecz Moskali, sprowadzanych z głęb 
carstwa do uniwersytetu warszawskiego. Gdyby-1

inne, wstrętne społeczeństwu cele, nietylko że 
nie przysporzają dobra narodowi ale pomnażają 
złe, które go trapi, bo dają w ręce obcych nowe 
środki do gnębienia i wynarodowienia Polaków. 
Historja naszych legatów powinna być ostrzeże
niem dla wszystkich fundatorów instytucyj i sty- 
pendyj i powinna ich raz nareszcie przekonać, 
że nie należy powierzać ich administracji obcym 
władzom,— lepiej bowiem fceby nie było żadnych 
legatów, niż żeby sumy zapisane miały być uży
wane przez rząd na szkodę narodn.

Pod rząd mi, które nie robią sobie żadnego 
skrupnłu z zaboi u cudzej własności, niezmiernie 
jest trudno w ten sposób obwarować prawnemi 
zastrzeżeniami fuudnsze legowane, ażeby nie mo
gły być zagarnięte i źle użyte. Wszystkie bo
wiem sposoby, jakich dotąd używano, zwłaszcza 
pod rządem moskiewskim, najmądrzej obmyślane 
i przeprowadzone, nie mogły funduszów tych u- 
ratować od zaboru i pogwałcenia woli legato- 
rów. Tylko nieliczne zapisy na instytucje pol
skie za granicą, do których władz: w Polsce 
rządzące w żaden sposób przyczepić się nie mo
gły, ocalały i właściwie używane bywają; w Ga
licji również są dobrze nżywane i administro
wane od czasn gdy je oddano pod zarząd Wy
działu krajowego w innych zaś prowincjach Pol
ski, zwłaszcza w zaborze moskiewskim zmarno
wane lab na szkodę narodn nżyte zostały.

(C. d. n.).



szczepienia. Na rok 1876 preliminowano 34.330 
złr., lecz wydano 57.181 złr. W roku zaś 1877 
wydano 58.130 złr. Dlatego komisja budżetowa 
na podstawie wydatków r. 1877 wnosi, zgodnie 
z Wydziałem krajowym, wstawienie na utrzyma-! 
nie kro wianki 1300 złr., na koszta podróży le -! 
karzy 56.000, na premie dla lekarzy 630. Ogó-i 
łem na rubrykę IV. 57.930 złr.

Reprezentacja krają, wotująe rok rocznie 
tak znaczne sumy na szczepienie, ma prawo do
magać się jak najściślejszej kontroli nad ich u-j 

, życiem, ma też niemniej obowiązek starania się 
o zmniejszenie tego wydatku, jeżeli to stać się ; 
może bez szkody. Sejm krajowy zajmował się 
też niejednokrotnie tą sprawą w latach prze
szłych i uchwalał stosowne rezolucje, które ten 
skutek odniosły, iż jeszcze w r. 1874 przyzna
ło c. k. ministerstwo Wydziałowi krajowemu 
„odpowiedni wpływ na sposób przeprowadzenia 
szczepienia, a mianowicie na ustanowienie okrę
gów szczepienia, lekarzy i t. p.“

Wobec tego komisja budżetowa, pragnąc ile 
możności wpłynąć na ograniczenie tego wydatkn 
do ścisłej potrzeby, wnosi ażeby Wysoka Izba ra
czyła uchwalić co następuje:

Sejm wzywa Wydział krajowy ażeby w gra
nicach przyznanego mu wpływu na sprawę szcze
pienia ospy, starał się o ograniczenie wydatków
0 ile to stać się może, bez nadwerężenia zamie
rzonego celu, tudzież ażeby wziął ua uwagę, 
czy nie dałoby się to osiągnąć przez wyjedna
nie stosownych zmian w instrnkcji, a mianowi
cie przez szczepienie w jednej miejscowości dzie
ci z kilku gmin przyległych, i przez przyznanie 
wpływu na tę sprawę Wydziałom powiatowym.

Rej i Golejewski wytknęli przy tej sposo
bności postępowanie lekarzy szczepiących i skła
dających nadzwyczaj wielkie partykularze, i 
dlatego umieszczono w rezolucji dodatek o po
trzebie dozoru Wydziałów powiatowych nad 
szczepieniem ospy. Ho s z a r d wykazał datami 
statystycznerai, że od kiedy szczepienie odbywa 
się regularnie, śmiertelność dzieci zmniejszyła 
się o 17.000.

Na wydatki sanitarne (rnbr. V) uchwalono
32.700 złr.

Rubryka VI. Zasiłki dla zakładów dobro
czynności.

Szpitale sióstr miłosierdzia w Czerwonogro- 
dzie, Rozdole i Bursztynie 1.198 złr. Szpital 
sióstr miłosierdzia w Nowosiółkach 400 złr. 
Dom ubogich w Krakowie 5 424 złr. Amortyza- 

. cja pożyczki zaciągniętej na budowę domu obłą
kanych w Kulparkowie 5.280 złr. Zakład św. 
Józefa dla osieroconych chłopców w Krakowie 
500 złr. Towarzystwo ochronek chrześcijańskich 
we Lwowie, w skutek petycji, rocznie po 500 
złr. Razem 13 852.

Rubryka VII. Zasiłki na zakłady naukowe
1 wychowania publicznego: Zakład głuchonie
mych 6.000 złr.

Zakład ciemnych we Lwowie 2.000 złr. 
Szkoła gimnastyczna „Sokół" we Lwowie 750 
złr. Teatr polski w Krakowie 8.000 złr. Z sub
wencji tej kwota 2000 złr. winna być użytą na 
dekoracje i garderobę. Teatr polski we Lwowie 
zasiłek stały 4 200 złr.

Teatr polski i opera polska we Lwowie do 
rozporządzenia Wydziału krajowego 15.800 złr. 
Nad petycją Jana Dobrzańskiego, przedsiębiorcy 
teatru polskiego 1. 422 o podwyższenie subwen
cji do 30.000 złr. komisja wnosi przejście do po
rządku dziennego i czyni wniosek dalszy: Pole
ca się Wydziałowi krajowemu, aby zbadał wa 
runki dalszego istnienia opory polskiej we Lwo
wie i przedłożył sejmowi odpowiednie wniOBki. 
Wniosek mniejszości komisji opiewał: Teatr pol
ski we Lwowie pod rozporządzenie Wydziałn 
krajowego: a) dramat i komedja 7.000 złr., b) 
opera polska 13.000 złr.

Nad pozycją tą rozwiązała się dyskusja.
C z e r k a w s k i  Euzebiusz przedstawiając 

smutny stan materialny, w jakim sceny w ogóle 
się teraz znajdują, wykazał potrzebę i koniecz
ność podtrzymywania dostatniego sceny narodo
wej. Zalecił przeto wniosek mniejszości komisji.

C h r z a n o w s k i  poparł to przemówienie, 
wyłuszczając przytem powody i korzyści rozdzie
lenia kwot na dramat i operę; hr. S t a d n i- 
c k i Edward oświadczył, że w zupełności po
dziela zdanie Czerkawskiego. Scena polska prze
bija się obecnie przez ciężkie trudności, gdyby 
upadła, to zakrwawiłoby się serce samego na
wet referenta większości (p. Zyblikiewicza). Obo
wiązkiem reprezentacji jest czuwać i mieć w o- 
piece instytucję. P i e t r u s k i  zawiadomił, że 
według zobowiązań dyrekcji, od 1. grudnia ma
ją być zuowu przedstawiane większe opery. 
A b r a h a m o w i c z  wyszedł ze stanowiska ra
chunkowego, i wykazał, że obecna dyrekcja za
sługuje pod każdym względem na zasiłek wię
kszy, ponieważ ciężkie czasy materjalne uszczu
pliły i tak szczupłą liczbę bywających w te
atrze. Brak krytyki dobrej przyczynia się zre
sztą również do tego, że przedsiębiorstwo traci 
a nie zyskuje. K r n k o w i e c k i  mimo całej ten
dencji swojej do oszczędności przemówił także 
za wnioskiem mniejszości, radził tylko zniżyć 
ceny w teatrze.

Sprawozdawca Z y b l i k i e w i c z  wskazując 
na rosnące w tej rubryce cyfry subwencyjne, 
zastrzegł się, jakoby większość komisji i on na 
stawali na upadek sceny, ale ze stanowiska bu
dżetowego obstawał przy wniosku większości

W głosowaniu znaczną większością przyjęto 
wnioski mniejszości komisji wraz z rezolucją wyż 
nadmienioną.

Dalej bez dyskusji uchwalono:
Teatr ruski pod zarządem Towarzystwa Be- 

sidy 3.000 złr. Towarzystwo muzyczne we Lwo
wie 1 800 złr. Towarzystwo muzyczne w Krako
wie 800 złr. Akademia umiejętności w Krakowie 
15 000 złr. Szkoła sztuk pięknych w Krakowie, 
rata umorzenia pożyczki, zaciągniętej na budowę 
własnego gmachu w kwocie 100.000 złr. 7.000 
złr. Czasopismo Szkoła 500 złr. Zarząd pedago
giczny we Lwowie prosi do 1. 83 o podwyższe
nie tej subwencji do 800 złr. Komisja wnosi, a- 
by Wysoki sejm nad petycją tą przeszedł do po- 
rządku dziennego. Wydawnictwo ruskiej gazety 
szkolnej 500 złr. Wydawnictwo rnskich książek 
szkolnych 2.000 złr.

Szkoły żeńskie.
W Jarosławia. — Szkoła ta została zwinię

tą, przeto nic się nie preliminuje. W Jaworowie 
dla bazylianek 300 złr. W Kołomyi. — Szkoła 
ta pobierała dotąd po 400 złr. rocznie; w sku
tek petycji jednak Tow. pedagogicznego 1. 198, i 
z uwagi na jej rozwój — komisja wnosi: pod
wyższenie subwencji do 600 złr. W Krakowie
2.500 złr. W Krakowie św. Tomasza 500 złr. 
W Krakowie pp. augustynek 500 złr. We Lwowie 
n dominikanów dla nauczyciela języka ruskiego 
200 złr. W Rzeszowie. — Szkoła ta została zwi
niętą, przeto nic się nie preliminuje. W Starym 
q pp‘ klarysek 750 zfr- W Stanisławowie. — 
»ztoła ta została zwiniętą, przeto nic się nie 

W Stryju. -  Szkoła w Stryju po- 
* ^ot4d po 400 rocznie. Na skutek petycji 

rln 0 Podwyższenie subwencji
S L m .  ’ -1 z uwa« i’ *■ szkoła się rozwija, komisja wnosi: * *. ’

subwencję do 600 złr. W Tarnowie. *■— Szkoła, 
tarnowska pobierała dotąd po 800 złr. Towarzy
stwo pedagogiczne w petycji 1. 198 prosi, aby 
subwencja ta do 1.200 złr. podwyższoną została. 
Z uwagi, że w Tarnowie utworzone zostały dwie 
szkoły żeńskie, jedna wydziałowa, a drnga pu
bliczna panien urszulanek, że przeto trzecia 
szkoła żeńska pod zarządem Towarzystwa ped. 
zostająca, zdaje się być zbyteczną, — komisja 
budżetowa wnosi: a) na rok szkolny bieżący 
przyznaje się tej szkole subwencja w dotychcza
sowej wysokości 800 złr.; b) poleca się Wydzia
łowi krajowemn, aby zbadał stan szkół żeńskich 
w Tarnowie celem przedłożenia sejmowi wnio- 
skn, czyli w mowie będąca szkoła ma być nadal 
z fnnduszu krajowego zasilaną. W Wadowicach 
400 złr. Na skutek uchwały sejmowej z daia 14. 
października 1876 r. dla pp. benedyktynek or
miańskich we Lwowie 1.000 złr.

B. Na cele gospodarstwa krajowego.
Wydatki na utrzymanie szkół rolniczych w 

Dnblanach według osobnego preliminarza 27 435 
złr. w. a.

Do rubryk Dnblańskich stawiał prof. Zbro- 
żek parę poprawek, ale się nie utrzymały.

P. G r o c h o l s k i  wniósł rezolucję naglącą 
do rządu, aby dla sejmu galicyjskiego wyjedny
wał dłnższe trwanie sesyj sejmowych.

Uchwalono ten wniosek natychmiast. Tylko 
jeden ks. Kaczała głosował przeciwko, zapewne 
w nadmiarze poczucia solidarności z kołem pol
akiem.

Koniec posiedzenia o godz. 10. wieczorem. 
W sprawozdania z 23. posiedzenia zaszła 

myłka drnku. P. K o z i e b r o d z k i  Władysław 
zapowiedział wniosek o zaprowadzenie języka 
polskiego jako urzędowego w Izbie handlowej 
b r o d ź  k i e  j, a nie lwowskiej, jak mylnie wy
drukowano.

nattćzycielskiej, ńależytości za zastępstwo łab 
adjatnm tylko wtedy i tylko o tyle, o ile te na- 
leżytości nauczycielskie razem z wojskową płacą 
wynoszą więcej niż 1200 zł. w. a. rocznie.

§. 9. O prawach do zaopatrzenia nauczycieli 
szkół ludowych z powoin icb służby wojskowej, 
równie jak o prawach sług rządowych cywilnych, 
stanowi ustawa z dnia 27. grudnia 1875 (Dz. u. 
p. 1. 158). Nauczyciele szkół ludowych, którzy 
nie wysłużyli jeszcze całkowitych lat 10 i pod
czas czynnej służby wojskowej stali się nietylko 
niezdatnymi do służby wojskowej i nauczyciel
skiej, lecz także niezdatnymi do zarobkowania 
w stanie cywilnym (§§. 6. i 82. ustawy powyż
szej), otrzymają miasto odprawy (art. 39 ust. z 
dnia 2. maja 1873 Dz. ust. i rozp. kraj. 1. 251), 
emeryturę, którą w każdym poszczególuionym 
wypadku oznaczy c. k. krajowa Rada szkolna 
za porozumieniem się z Wydziałem krajowym.

§. 10. Wdowom i sierotom po nauczycielach 
zmarłych podczas pełnienia służby wojskowej, 
zastrzega się prawo do ńależytości przypadają
cych stosownie do całkowitego czasu, który 
zmarły wysłużył.

Gdyby przepisy wojskowe, tyczące się pra
wa wdów L sierót do zaopatrzenia, różniły się 
od postanowień zawartych w tym względzie w 
ustawie z dnia 2. maja 1873 (Dz. ust. i rozp. 
kraj. 1. 251), 1 to w każdym razie zastosowane 
być ma do-nich postępowanie korzystniejsze i 
w każdym przypadku na etacie emerytalnym 

j wojskowym .ciężyć ma tylko zaopatrzenie przy
padające wedłng przepisów wojskowych za poli
czalny czas służby wojskowej, na etacie zaś 
emerytalnym nauczycieli szkół Indowych nad
wyżka przypadająca podług przepisów o emery
turach nauczycieli szkół ludowych na podstawie 
ogólnego czasu służby.

aby Wysoki sejm podniósł tę

Z uchwalonej astawy o stanowiska nauczy
cieli Indowych służących wojskowo podajemy 
główne §§.:

§. 3. Jeżeli nauczyciel szkół Indowych 
wstąpi dobrowolnie w skład armii z obowiąz
kiem słnżenia pod bronią dłużej niż rok, zrzeka 
się tern samem służby nanczycielskiej. Atoli 
jeżeli to nczyni w razie wojny i na czas jej 
trwania, może zatrzymać posadę nauczycielską 
pod warnnkiem jednak, że otrzyma przyzwolenie 
właściwej władzy szkolnej, które nie "może być 
odmówiona, chyba że tego wymagają niezbędnie 
stosunki służbowe.

§. 4. Nauczyciele szkół ludowych, należący 
do siły zbrojnej, nie potrzebują urlopu, jeżeli 
zostaną powołani do czynnej służby (do czynnej 
służby w pospolitem ruszeniu). Jeżeli powołany 
znajduje się na nrlopie udzielonym ma przez 
władzę szkolną, nstaje urlop natychmiast w sku
tek powołania.

§. 6. Podczas czynnej służby wojskowej, 
która się odbywa:

a) w celu własnego wykształcenia wojsko
wego w okresie wyznaczonym ustawą na wy
kształcenie rekrutów,

b) z powodu perjodycznych ćwiczeń woj
skowych,

c) w razie uruchomienia, i
d) w razie powołania pospolitego ruszenia, 

zatrzymuje każdy nauczyciel szkół Indowych swą 
posadę nauczycielską i stopień w tej służbie.

Służba wojskowa tego rodzaju nie przeszka
dza dostąpieniu wyższej posady w służbie nauczy
cielskiej i nie przerywa pięciolecia, które wysłu
żyć ma dla otrzymania wyższej płacy.

Na czas ustawą przepisanej czynnej służby 
wojskowej pod bronią, zabezpiecza się każdemn 
nauczycielowi posadę nauczyciela tej samej ka- 
tegorji i tego samego stopnia jaką zajmuje, 
służba taka przerywa jednak, z wyjątkiem wy
mienionego pod c) czasn uruchomienia, pięciole
cie potrzebne do otrzymania wyższej płacy.

Przepis § 10. astawy z dnia 27. grudnia 
1875 (Dz. u. p. 1. 158) co do roku wojennego 
będzie miał zastosowanie w obliczenia czasu 
służby w ogóle, nie zaś przy obliczenia pięcio
lecia potrzebnego do uzyskania wyższej płacy 

'w służbie nanczycielskiej.
| §. 6. Do nauczycieli szkół Indowych, powo
łanych do czynnej służby wojskowej, zastosowane 
będą przepisy o należytościach, wydane dla woj
ska stałego, marynarki wojennej i obrony kra
jowej, jakoteż na przypadek pospolitego ruszenia.

Co do płac przywiązanych do ich służby 
nauczycielskiej obowiązują następnjące przepisy:

1) Na czas czynnej słażby wojskowej wy
mienionej w §. 5. pod a), b) i d) płace do sła
żby nauczycielskiej przywiązane, jeżeli nie są 
zależne od pełnienia pewnych specjalnych obo 
wiązków, nie będą ani w całości ani częściowo 
wstrzymane.

Co do płac pobieranych za pełnienie pe
wnych szczegółowych obowiązków, będą zasto
sowane przepisy o nauczycielach, będących na 
urlopie.

2) Na czas słnżby wojskowej pod bronią, 
która z mocy ustawy trwać ma rok jeden lub 
dłużej, ustają wszelkie pobory do posady na
uczycielskiej przywiązane.

3) W razie nrnehomienia (§. 5. lit. c) na
uczyciele, do czynnej służby wojskowej powoła
ni, pobierać będią, dopóki należą do sianu żoł
nierzy nie oficerów, w całości płace przywiąza
ne do ich posady nauczycielskiej, które policzo
ne być mają do emerytury; zastępcy i prakty
kanci ńależytości za zastępstwo i adjuta.

Żonatym, którzy utrzymują rodzinę i dom, 
zabezpiecza się pobór wszystkich niezależnych 
od pełnienia pewnych specjalnych obowiązków, 
natomiast nie mają prawa do zaopatrzenia swych 
rodzin w myśl przepisów o płacach wojskowych. 
Od tych korzyści wyjęci są tylko ci, którzy nie 
uczynili jeszcze zadosyć przepisanemu ustawą 
obowiązkowi jednorocznej lab dłużej trwać ma
jącej służby pod bronią.

4) Nauczyciele, należący do rzędu tych, któ
rzy pobierają gażę wojskową, pobierać będą pod
czas czynnej służby wojskowej na przypadek u- 
rnchomienia:

a) w każdym razie trzecią część płac na
uczycielskich, które do emerytury liczone być 
mają a względnie ńależytości za zastępstwo lub 
adjutów;

b) jeżeli płaca wojskowa (bez dopłat) nie 
licząc trzeciej części płacy nauczycielskiej pod 
a) wzmiankowanej, nie dochodzi całkowitej kwo
ty płacy nauczycielskiej, z tej ostatniej taką 
kwotę, jaka potrzebną jest do wyrównania ró
żnicy.

Jeżeli płaca wojskowa wynosi tyle co na
uczycielska lub więcej, wypłata tej ostatniej u- 
staje na czas poboru pierwszej z wyjątkiem po
zostawionej trzeciej części.

c) Ci nauczyciele, którzy są żonaci, utrzy
mując rodzinę i dom, pobierać będą oprócz tego 
dodatek służbowy, dodatek na mieszkanie i na- 
leżytości w naturze, a natomiast nie mają dla 
rodzin prawa do zaopatrzeń, ustanowionych prze
pisami o płacach wojskowych.

Nauczycielom w tym przypadkn będącym, 
może być w myśl lit. b) strąconą część płacy

Posiedzenie XXV. z d. 19. października. 
Początek o godz. 9'/i zr&na. Marszałek o- 

trzymał i odczytał następujące pismo:
Wasza Ekscelencjo! Gdy na wstępie tego

rocznej sesji zostałem z odziała w pracach ko
misyjnych wykluczony, uważałem za mój obowią 
zek wytrwać w sejmie, ponieważ ten objaw nie
ufności odnosił się jedynie do mojej osoby. Gdy 
atoli w przebiega rozpraw sejmowych przekona
łem się, że w sprawach zasadniczych ogromna 
większość sejmu nie dzieli moich zapatrywań, 
gdy mianowicie nchwała Wysokiego sejmu, po
wzięta względem zmiany ordynacji wyborczych 
Izb handlowych, dowiodła mi, że moje pojęcie o 
zadaniu i o zakresie samorządu w Wysokiej Iz
bie jest niemal osamotnione, nie mogę nadal u* 
patrzyć dla mnie pożytecznej działalności w re
prezentacji krajowej, i mam zaszczyt uwiadomić 
Waszą Ekscelencję, iż składam m a n d a t  po 
s ł a  z I z b y  h a n d l o w e j  b r o d z k i e j  do 
Wys. sejmn krajowego.

Łącząc wyraz najwyższego poważania, pozo
staję Waszej Ekscelencji uniżonym sługą.

Otton Hausner. 
Lwów dnia 19. października 1878. 
Prowadzono dalej obrady budżetowe, uchwa

lając resztę rnbryki VII. (Zasiłki dla zakładów 
naukowych), która wynosi ogółem 419.944 złr., 
dalej rnbr VIII. (Utrzymanie pomników history
cznych) 12.900 złr.,rnbr. IX. (Kwaterunkowe żan- 
darmerji 65.196 złr.; Rnbr. X. (Drogi) 1. na zarząd 
104.946, budowę i rekonstrukcję 350.000, utrzy
manie 429.600, zasiłki 79.825, myta 7.900 złr.

Przy bndżdSfe drogowym K r n k o w i e c k i  
wniósł umniejszenie wydatkn na dozorców przy 
mostach, osobliwie w miastach. Miasta pobiera
ją kopytkowe; Więc mogą same utrzymywać. W 
Przemyślu na moście rządowym nie ma dozorcy.

B a den i objaśnia, że dozorcy mostów są 
potrzebni, osobliwie podczas większej wody mn- 
szą być obecni na moście. Od miast nie można 
niczego wymagać, bo jak nie zechcą, to nie mo
żna ich zmnsić. Na moście w Przemyśla jest do
zorca, tylko go nie każdy widzi.

Poprawka Krukowieckiego upadła. Przyjęto 
koszta zarządu na 104.946 ałr. Natomiast na 
wniosek Zyblikiewicza, z którym się zgodziła ko
misja budżetowa, pozycję na budowę nowych 
dróg i rekonstrukcję dawniejszych obcięto o 50 
tysięcy złr., a to jedynie dla umniejszenia defi 
cytn, chociaż referent hr. Badeni sprzeciwiał się 
tema, nadmieniając, że Wydział krajowy na rok 
przyszły budować będzie cztery drogi. Cały pre 
liminarz wydatków na drogi wynosi tedy 
922.271 złr.

Z kolei uchwalono budżet zakładu chorych 
i położnic szpitala powszechnego we Lwowie 
(fund. chorych: wydatki 168.171, dochody 153.981, 
niedobór 14.187 zł. — a fundusz położnic: wy 
datki 17.466, dochody 770, niedobór 16.696 zł.)

Przy budżecie Kulparkowskim odrzucono 
koszt na utrzymanie osobnego kościelnego, który 
dotąd zajmował się tam zakupnem i zwożeniem 
wiktuałów z miasta. Rozprawa wynikła także 
z powodu rezolncji komisyjnej żądającej, aby 
Wydział krajowy starał się zwinąć filje obłąka
nych  z Żółkwi i Przemyśla. Ho s z a r d  i Smo l ka  
sprzeciwiali się temu bo to daremne. Cyfra war- 
jatów w kraju rośnie. G o l e j e w s k i  mniemał, 
że sejm nie ma obowiązku ściągać wszystkich 
warjatów z całego kraju i lokować. Z y b l i k i e 
w i c z  i Ha l l e r  byli tego samego zdania.

Rezolucję przyjęto, choć dr. Smolka udowo
dnił reskryptami rządowemi, że kraj jest obo
wiązany przyjmować wszystkich obłąkanych 
szkodliwych. .Kulparków nie jest obowiązany, 
(skoro niema miejsca) ale Kulparków nie jest 
krajem. Budżet kulparkowski wynosi w wydat
kach zwyczajnych 144,983, nadzwyczajnych złr. 
41.530, razem 186.513 złr., w dochodach 22.334 
złr., niedobór do pokrycia z fnnduszu krajowego 
164,179 złr.

Na pokrycie funduszu podrzutków we Lwo
wie uchwalono 10.696 złr.

(Godz. */4l  w południe.)

naszym kandydatów znanych z powolności i śle
pego posłuszeństwa carowi. Na wygnanie ks. Fe
lińskiego zagranicę zgadza się podobno, byle do 
Warszawy nie wracał. Oprócz nominacji swoich 
zauszników na żadne ustępstwo, na żadne zwol
nienie prześladowania przystać nie chce. Od cza
su jak Pms IX. wyklął osobiście nieboszczyka 
ks. Żylińskiego arcybiskupa mohilewskiego, stan 
kościoła naszego pod zaborem carskim pogorszył 
się tylko. Począwszy od rektora, wszyscy nie
mal księża akademii duchownej katolickiej w 
Petersburga są już mniej więcej jawnymi od- 
szczepieńcami, i nie pozostaje im jak tylko bro
dy pozapuszczać i „hospodi pamiłuj* zaśpiewać. 
Z trudnością więc przyjdzie do jakiejbądź ugody, 
i papież zapewne przekonawszy się o niepodo
bieństwie poprawy i ustępstw ze strony Moska
li, do snrowszych przystąpi kroków.

Wszystkie nawet ustępstwa, jakich żebrzą 
stańczycy kosztem zaparcia się narodowości pol
skiej do niczego nie doprowadzą, bo carat, bę
dący także zasadą religijną i teokracją, nie mo
że się nigdy zgodzić na wolność katolicyzmu. 
Jak skoro uadałby zupełną swobodę religijną 
Polsce, Raś cała wróciłaby do nnii, i tern samem 
rozdział między nią a Moskwą stałby się zupełnym. 
Carat musi tedy postępować fatalnie drogą, któ
ra go do zguby doprowadzi. Zbawienie dla naro
du polskiego może się jedynie znajdować w we
wnętrznym przewrocie w carstwie, albo też w 
wojnie, która wybuchnąć prędzej czy później 
musi między Anglią a Moskwą, a którą Polacy, 
leżeli nie chcą zginąć, powinni wyzyskać na wła
sną korzyść. Obawa Prus jest całkiem płonną 
Największe powagi praskie zaprzeczają stanow
czo wobec tych, przed którymi nie mają powoda 
się taić, owemu mniemanemu układowi, o którym 
są tak dalece n nas przekonani, jakoby w razie 
powstania w Kongresówce wojska pruskie miały 
tam wkroczyć. U g o d y  t a k i e j  n i g d y  n i e  
b y ł o .  Była to pogłoska, wymyślona przez stań
czyków, za pomocą której usiłowali utrzymać na
ród w karbach, podczas gdy Turcy bili Moskali 
pod Piewną. Fortel ten wybornie 3ię udał, stań
czycy zasłużyli sobie na wdzięczność Moskwy, a 
Prusacy śmieją się kiedy słyszą, że mniemano u 
nas w dobrej wierze, iż zostaną żandarmami Mo
skali. W razie powstania w Polsce, Prusy wy
ciągnęłyby tylko kordon na pograniczu.

Wojna między Anglią a Moskwą jest jnż 
rzeczą pewną. Może być tylko przyspieszoną lub 
opóźnioną o kilka miesięcy. Powtarzam wam to 
ciągle od czasn berlińskiego kongresu. Wojna 
między Anstrją a Moskwą nie jest wcale tak 
prawdopodobną, ale powoli przyjść może do skut- 
ku, chociaż stronnictwo wojskowe w ścisłej zo
staje z Moskwą przyjaźni. W tutejszych kołach 
politycznych od roku już wiedzą, że zajęcie Bo- 
śnii i Hercegowiny, i przyłączenie onych do au- 
strjackiego cesarstwa, ma jedynie cel wewnętrz
ny, cel położenia końca dualizmowi i przewadze 
Węgrów, i rdzennej zmiany ustroju państwa, a 
konstytucji w duchu konserwatywnym. Ambasa
da włoska cały plau ten od roku przesłała mi
nisterstwu spraw zagranicznych, gdzie spoczywa 
między papierami ponfnemi. Owóż ztąd właśnie 
takie rozjątrzenie przeciw hr. Cortemu tntaj pa
nuje, iż pozwalając na zajęcia Bośnii i Hercego 
winy, pozwolił przez to samo na zniesienie dua
lizmu, który był rękojmią, że u granic Włoch 
nie stanie znowu państwo, zbliżone zasadami do 
tego, jakie było za czasów Metternicba, ma się 
rozqmieć mutatie mutandie.

Polacy, tak zapamiętale od jakiegoś czasn 
zakochani w konserwatyzmie, jak gdyby jeden 
i ten sam jego rodzaj przystawał narodom wol
nym i narodom ujarzmionym, powinni tedy do
brze rozważyć, czy bardziej jest w interesie na
szym głosować z Węgrami czyli też z Kro&tami... 
Chyba że ustanowienie przyszłej trójki zmusi 
Węgrów do ściślejszego połączenia się z Pola
kami i do oswobodzenia części kraju zabranej 
przez Moskali.

P. Cairoli ma dzisiaj w Pawii mowę do swo
ich wyborców, która będzie programem minister
stwa a oczekiwana jest tak niecierpliwie przez 
naród cały. Otrzymacie jej treść telegrafem za
nim ten list do was dójdzie. P. Cairoli będzie 
się starał usprawiedliwić postępowanie Włoch 
na berlińskim kongresie, a oraz z projektów 
ministerstwa a mianowicie z zatwierdzenia przez 
senat ustawy o zniesieniu podatku od miewa, 
kwestję gabinetową uczyni, to jest oświadczy, 
źe w razie nieaznania jej przez parlament, ga 
binet ustąpi.

Ojciec święty przyjmuje jutro pielgrzymów 
hiszpańskich w liczbie tysiąca. Wylądowali dziś 
dopiero, bo kwarantannę przez dni kilka odsia
dywać musieli, ponieważ władze się lękały żół
tej gorączki.

Przyszły kousystorz odbędzie się w listopa
dzie albo najpóźniej w grudnia, a jak się zdaje 
nowy dyecezjalny biskup krakowski mianowany 
na nim będzie.

Korespondencje „Gaz. Nar. 44
R z y m  d. 15. października.

Ojciec święty bardzo jest uradowany z u- 
chwały sejmu galicyjskiego, która przeznacza 16 
tysięcy dla nauczycieli katechizmu, a urzędowy 
dziennik Stolicy Apostolskiej 0»»ervaiore Roma
no powtarzając w całej długości podług Gazety 
Lwowskiej mowę księdza JanaChełmeckiego, ob- 
sypuje mówcę pochwałami we wstępnym arty
kule i podaje go za wzór poprawy radcom mia
sta Rzymu, którzy całkiem przeciwnie uchwalili 
zniesienie nauki religji we wszystkich szkołach 
miejskich, ile że ta w wyższych rządowych od- 
dawna juź nie istnieje. Osseroatore przypomina 
czytelnikom swoim, że ks. Chełmecki jest auto
rem dzieła o kardynale Hozjuszu, którego część 
dziennik ten ogłosił w przekładzie, i że został 
mianowany członkiem rzymskiej akademii Arka- 
dji, której Leon XIII. jest członkiem także.

Wszystkie pozorne układy, na jakie się zga
dza rząd moskiewski, mają jedynie na cela o- 
szukanie Stolicy świętej. Gabinet petersbnrgski 
podaje na opróżnione stolice bisknpie w kraju

Głosy z kraju.
fin ia ty n .

{W  sprawie reformy ustawy gminnej).
Od czasu wejścia w życie teraźniejszej u- 

stawy gminnej silą się nasi prawodawcy takową 
naprawić, kilkakrotnie jnż ją nicowano, sztnko 
wanó, obcinano, zawsze jednak całość , tejże jest 
wadliwą, gdyż nieprzystąpiono dotychczas do u- 
sunięcia zasadniczych wadliwości. Jedna z tych 
jest, iż w większych miastach, dawniej samoist- 
nemi zwanych, dzierżawcy dochodów gminnych, 
propinacyj, dodatków gminnych, kopytkowego, 
folwarków i przedsiębiorcy większych budowy li 
gminnych, zasiadają jako członkowie w Radzie 
gminnej, a że takowi są zwykle m&terjalnie i 
umysłowo szczodrze obdarzeni, a zwyczajnie je
den interes w spółce trzymają, przeto też
Frzeważna część Rady gminnej z tychże powstaje 

wszelkie sprawy gminne od nich są zawisłe, 
którzy też w całej pełni z tego korzystają, i 
wszystko na swą korzyść kierują, przezco gmina 
uszczuploną bywa w dochodach, a obywatele 
miasta materjaloie na tem cierpią, gdyż wszy
stko, jak napoje, mięso i t. p. są przez nich 
zmonopolizowane i często za najlichszy towar 
drogo płacić się musi, i wszelkie zażalenia ze 
strony mieszczan do Rady gminnej zostają bez 
skutku, gdyż w tejże zasiadają interesowani, 
którzy są tak oskarżonymi, jakoteż i sędziami 
w tej samej sprawie. To są tedy następstwa, iż 
ustawa gminna zezwala wszystkim przedsiębior
com, którzy wchodzą w stosunek z gminą, być 
oraz członkami Rady gminnej i wyzyskiwać swój 
potężny wpływ na swą wyłączną korzyść.

Jest to rak, toczący wnętrze organizmu 
gminnego, który li tylko usunięciem tego da się 
Wyleczyć, gdy wzbronionem będzie wszystkim 
przedsiębiorcom, wchodzącym z gminą w stosu
nek pieniężny, zasiadać w Radzie gminnej, jak 
to ma miejsce we Lwowie i Krakowie, przyczem 
Wolno się zapytać, czyli i jaka różnica zachodzi 
między administracją majątku gminnego w po
wołanych stołecznych miastach, a większemi tu-

tejszokrajowemi miasta, że w pierwszych wzbro
niono zasiadać wymienionym przedsiębiorcom * 
Radzie gminnej, w drugich zaś wolno i wyzyski' 
wać dochody gminne. Sądzę tedy, że w obu grU' 
pach niema najmniejszej różnicy, a przecież *  
ustroju ustawy gminnej jest taka rażąca różnic* 
z wielką krzywdą dla większych miast.

Że dotychczas nie podniesiono tej sprawy *  
sejmie, ciąży najprzód na posłach z miast, ktń' 
rym ta wadliwość najlepiej jest wiadomą, leę* 
od tychże tego żądać nie można, gdyż ci bojł 
się utracić przez podobny wniosek- popularno*® 
w swem mieście a przez to i krzesło w sejmie 
ponieważ wybór posła zawisł wyłącznie od rze
czonej potężnej kliki przedsiębiorców, którzyW 
temu posłowi nie darowali, iż poważył się ta 
ki śmiały wniosek postawić; — po drugi na po'l 
słach miejskich z stołecznych miast, lecz ci m»* 
jąc w swych statutach tę wadliwość usunięty 
nie troszczą się o inne miasta, sądząc że każdy 
powinien się sam za siebie troszczyć, lecz n*j” 
bardziej cięży wina na Wydziałach Rad Pu 
wiatowych, które codziennie tego doświadczają, 8 
przecież żaden z nich dotychczas Wydziałn kra
jowego o tem nie poiformował, by tenże mógł *  
sejmie postawić odpowiedni wniosek.

W tej mierze wielka wina cięży także n* 
konserwatywnej większości w sejmie, która * 
umysłu nie dopuszcza podniesienia się mi»8t 
większych, a to przez wzbranianie pomnożeni* 
posłów z miast, jako to ze Śniatyna, Brzeż*®! 
Bnczacza i t. p., bojąc się przewagi umysłoW0! 
tej kategorji posłów, i uchwalenia osobnych sta
tutów dla tych miast, rzucając wsżystkie do
tychczasowe prośby w tej mierze jako zużyły 
papier do kosza. Większość ta uważa teraźniej" 
szą ustawę gminną jako wynik doskonałości pf®' 
wodawczej, co też może i być dla gmin taki0® 
jak Rożyska, Zniesienie, Zamarstynów i t. P” 
lecz dla rzeczonych większych miast ta usta*8, 
zupełnie nie licuje, i potrzebuje być wedle m0  ̂
dły naszego stołecznego miasta przerobioną,8)  
wtedy dopiero nasze miasta mogą się swobodni® 
rozwijać.

Przez zawładnięcie Rad gminnych prz®* 
rzeczone potężne kliki, ubezwładniono w dzi*' 
łalności zwierzchności gminy, a do tego dopr0" 
wadzono, że członkowie tejże weszli w konflikt' 
z c. k. sądami karnemi, jak to właśnie mi*b> 
miejsce w Oświęcimie, Tarnowie, Kałuszu, M8' 
nasterzyskach i niestety u nas w Śniatynie.
Czas tedy najwyższy, ażeby Wysoki sejm prze* 
usunięcie tej wadliwości zapobiegł jak najspi®' 
szniej tema złemu.

Kronika miejscowa i zamiejscowa*
Lwów dnia 19. października.

* f  Wczoraj zmarł w miećcie naizem sęd 
redaktor Przyjaciela domowego Hipolit Stupni®*1, 
Od lat dwóch był on ciągle chory. Kaazel i d®' 
szność prześladowały bezustannie osłabiony i V* 
jnż podeszłym wiekiem i wytrwałą pracą organi*19; 
Starzec nie zważał na nadwątlone zdrowie, uff®*? 
nie mógł, bo mnsiał zarabiać na utrzymaaie
Do ostatnich chwil nie ustawał w pracy, zeszl®4 
roku wydał żmudnie opracowany skorowidz i <*’ 
Przyjaciela prowadził „Pamiętnik zasłużonych 
Polsce ludzi." Stupuicki należy do najstariZ/^ 
dziennikarzy w Galicji. Sam nie wiele pisał, 
wiele plsaó umżal. Oprócz pobieżnie opranow*°* 
„Geografii Galicji* nic oryginalnego nie wydał, 
ciaż chwytał się wielu wydawnictw, a nawet 
kosztownych i wielkich jak „Herbarz.* Wszy***1, 
wydawnictwa jego były kompilacjami, a rzecz 
wna — w naszych stosunkach — wychodził 9 
wszystkich wcale nieźle. Stupnieki był także «■*£ 
życielem Gazety narodowej, ho w czasach, W 
rych Gazeta zaczęła wychodzić, nikomu prócz ni®  ̂
nie ehciano udzielić koncesji na wydawnictwo r  
sma perjodycznego.

Przed laty trzema Stupnieki obchodził 2&-lstfl' 
jubileusz swego, dziennikarskiego zawodu i pr»®* 
w Przyjacielu domowym. W numerze pierwszy9* 
tego pisma z r. 1876, który zredagowany zo*t®| 
w cześć obchodu jubileuszowego Stupniokiego pr® 
młodych literatów, pomieszczono obszerny Jego *7' 
ciorys, do którego ciekawych odsyłamy.

Stpnicki położył nie małe zasługi dla dzi®9'  
nikarstwa polskiego w Galicji. Rozpoczął on WJ' 
dawnictwo w trudnych warunkach, a twardą nie
zmordowaną pracą i zapobiegliwością potrafił utrZ} . 
mać pismo swoje materjalnie zawsze w dobry®* 
stanie. Przyjaciel domowy miał przeszło 1000 pr®' 
numeratorów. — Ktokolwiek pisać będzie historjł 
dziennikarstwa polskiego w Galicji, ten musi dzi*' 
łalności Stnpaiakiego pochlebną poświęcić w ni®) 
kartę. Cześć jego pamięci.

* Dziś odbędzie się pogrzeb dr. Janoty pr ot' 
sora języka niemieckiego na wszechnicy lwowski*!’ 
b. członka Raly szkolnej krajowej a ostatnio 
daktora „Miesięcznika Toware. ochrony zwierząt- 
Prof. Janota miał wszystkie święcenia, ale od 1*’ 
kilku nie spełniał funkoyj kapłańskich. Ś. p. Janot® 
rzucał się na rozmaite pola, w ostatnich czas*®' 
pisał rozprawki p rzy ro d n icz e .

* Posłowie nasi, za inicjatywą kolegi sweg® 
Władysława hr. Koziebrodzkiego, podpisali 1 ffJ' 
słali do Kraszewskiego następujący adres: „Wid* 
możny panie 1 Posłowie zgromadzeni na sejmie ** 
Lwowie, przesyłają Ci z powoda Twojego pięćdzi*' 
sięcio letniego jubileuszu piśmiennej działalno*®* 
wyrazy nznauia, czoi i podzięki, za niespożyte *•' 
sługi łożone około języka i literatury narodowej*. 
Adres ten, podpisany przez wszystkich obecnych * 
dniu wczorajszym posłów, w liczbie 107, z 
Bzałkiem i członkami Wydziałn krajowego ua e*i 
le — jest pięknym hołdem czci dla jubilata od re
prezentacji naszej, której tego aktu szczerzo po* 
winszować możemy.

* XH. zwyczajne walue zgromadzenie członków 
Towarzystwa gimnastycznego „Sokoł* odbędzie sfe 
dnia 3. listopada b. r. o godzinie 3 popołudnia 
lokalu Towarzystwa przy ulicy Kurkowej 1. 7. Po
rządek posiedzenia: 1) Sprawozdanie wydziału * 
czynności za rok administracyjny 1877/78. 2) Zmia
na statutn (dodatek do §. 18. statutu). 3) Wybór 
nowego zarządu Towarzystwa na rok 1878/79. 4) 
Wnioski członków.

Lwów dnia 15. października 1878,
Prezes: Dyrektor.

Jan Dobrzański. Ludwik GoUental.

— (Ł.Ź) Z  Cleszanowskiego 15. paździer
nika. (Sprawa sędziego cleszanowskiego. Interpe
lacja w sejmie.) Na ośmnastem posiedzenin sejmu 
z dnia 12. bm.: Pan komisarz rządowy w odpo
wiedzi na interpelację posła Kułakowskiego potę
pił sędziego z Cieszanowa za to, że teuże jako u- 
rzędnik sądowy jnż i tak aż nazbyt obarczony pra
cą, nie przyjął podania od osoby gr. kat. księdza 
Krynickiego z Płaźowa, napisanego nibyto w języ- 
kn naszym krajowym ruskim.

Czytajac ową odpowiedź pana komisarza i bę
dąc obeznany z całą tą sprawą jak najdokładniej 
i mając przytem nawet i zlecenie od wielu obywa
teli w powiecie znających osobiście tak osobę na
czelnika sądu tutejszego, jakoteż i osobę młodego 
jeszcze wiekiem i doświadczeniem księdza Krynic-



i poezuwaffly fiię do obowiązku, będąc po' o- 
dowany li tylko uczuciem słuszności i sprawiedli
wości, obznajomić szerszą publiczność w kraju; o 
tym całym postępku pana naczelnika 'sądu cieszą* 
i(owakiego, a który to został potępiony publicznie 
przez c. k. Komisarza wobec sejmu, lecz to zape- 
\ Jie z tego powodu jedynie, że tenże pan komi
sarz był tylko jednostronnie obeznany i obznajo- 
miony z tą sprawą, nas tu właśnie tak blisko do
tyczącą z wielu powodów i przyczyn.

L lądz Krynicki z Płałowa znany tu nam jest 
jako bardzo gorliwy zwolennik prawosławia i ma 
przytem wielki pociąg do literatury moskiewskiej. 
Otói ów moskalofilski sztandar w naszej okolicy 
ua jaw nam wywieszony, pisząc do sądu ciesza- 
nc rskic o ową skargę, z namysłem użył w tern 
podaniu swem nie naszego czysto krajowego mało* 
ruskiego języka, lecz moskiewskiego, a sklejonego 
jak wiadomo z mongolskich, tatarskich, słowiańskich 
i niemieckich wyrazów, i przez to właśnie owe je
go podanie do sądu, nie mogło nawet przy naj- 

p  lepszych chęciach być zrozumiane przez naczelnika 
,.4u w Cieszanowie. Z tej to przyczyny też głó

wnie owo podanie, jako pisane w języku niezrozu
miałym sędziemn, a przytem pochodzące od znane
go u nas kulturtregera moskiewskiej oświaty i re- 
ligil, nie mogło być przyjęte przez c. k. sąd i my 
tu wszyscy jedynie pochwalić możemy ten prawny 
postępek naczelnika sądu.

Przytem nadmienić i to czuję tu potrzebę, że 
u ks. Krynickiego bywają w Pławnie i korespon
dują z nim znajomi i pokrewni z nim znajomi i 
pokrewnieni z nim prawosławni dnsz-pasterze po 
za kordonem, a pobierający tamże po 1200 mb li 
rocznie od moskiewskiego rządn za to, że się wy
parli wiary swych ojców i złamali przysięgę tu 
wykonaną, aby pomódz Moskwie do powiększenia 
Mezey męczenników rnskich na Podlasia Naczelni 
nihn. sądu zaś z Cieszanowa znamy ta wszyscy tak

s te j z iem i p rze n ió s ł, a b y  s łu ż y ły  rod ak om  w esp ó ł' 
ze  zb iora m i .k adem ii i  u n iw ersytetu  i  o d d a je  je  
op ie ce  n arodu  i  p ie c z y  in s ty tu cy j k ra jc w y ch  i 
m iejsk ich .

— Wdowa ua wydaniu. Kaliseanin pisze 
„W osadzie Sompolno, powiecie kolskim, mieszka 
starozakonna, wdowa, Rajzla Wilczyńska, mająca lat 
103. Mimo tak sędziwych lat, chodzi sama po uli
cach osady, wzrok i słuch ma jeszcze dobry i za
chowuje przytomność umysłu. Żyje ona przy córce 
wdowie SOletniej, miała ona kilkoro dzieci, syna i 
córkę, starszych od wyżej wspomnionej; najstarsza 
ej pra-pra pra-wnuczka ma lat 16. Przez całe ży 

cie Rajzla Wilczyńska nie jadła masła, a smalec 
gęsi jest jedyną tłnstością, której nżywa. W ubo
gim stanie, pracując całe życie, dotychczas zacho
wała dobre zdrowie, apetyt ma wyborny, wzrostn 
średniego, szczupła, ruchliwa, zdradza sędziwość 
wieku twarzą nadzwyczajnie pomarszczoną, ale 
przyjemnego wyrazu, nigdy też ona nie używała 
ani blanszu, ani różu, ani żadnych pndrów. Gdyś 
my Żartem zapytali się jej, czy nie myśli wyjść za 
mąż, bez namysłu z uśmiechem odpowiedziała: 
„czemnby nie, aby się tylko trafił człowiek state
czny i zamożny!" Cała Indność osady Sompolna 
miejscowy wójt gminy, potwierdzają, że Rajzla 
Wilczyńska lat sobie nie njmnje, ale i nie dodaje, 
ma bowiem rzeczywiście jak powiedzieliśmy 103 
lat. Któraż zresztą wdowa na wydanin przyznaje 
się do lat starszych od rzeczywistego swego wieku?

tak czy owak gabinet londyński będzie musiał 
coś stanowczego postanowić.

Przewidywanie nasze wczorajsze, że między 
Jismarkiem a narodowcami nastąpi kompromis, 

spełniło się najzupełniej. Donoszą bowiem dzisiaj 
z Berlina, że ułożył się on na następujących pod
stawach: Bismark zgadza się, iż za pierwsze 
rzekroczenie dziennika nastąpi konfiskata, a 
opiero za drugiem przekroczeniem rząd będzie 

miał prawo zawiesić wydawnictwo; i że wyda- 
'ać rząd będzie miał prawo tylko tych propaga
torów, którzy nie mieszkali w gminie sześciu 
miesięcy. Co się zaś tyczy czasu trwania ustawy, 
>odobno dotąd nie nastąpiła jeszcze zgoda. Na

rodowcy trzymaj? się ostro i mają nadzieję, że 
rząd ustąpi.

Polacy jak i Rusini z szlachetnych nczynków, 
prawości jego charaktern, z jego wyrozumiałości i 
z prawdziwej miłości do krajn, a przez to samo 
dla monarchy. Otóż takiemn człowiekowi dziwić 
■if nie można, że podobnej manifestacji moskalofil 
skiej ks. Krj nickiego przyjąć nie mógł do aktów 
c. k. sądu.

Włościanie nasi Rnsini sami mnszą to poświad 
ezyć, że pan naczelnik sądu w Cieszanowie zawsze 
w rodzinnym ich języku ich sprawy prowadzi, 
nimi ich językiem rozmawia i z braćmi naszymi 
Rusinami w życiu towarzyskiem jak najzgodaiej 
*jj«. a nawet przez tychże Rusinów wysoko jest 
poważanym.

— Brody 18. października. Wczoraj odbyło 
lię w tutejszym rz. kat. kościele, staraniem wy
działu powiatowego i przy współudziale dneho 
wieństwa obu obrządków, tak miejscowego, jak 
zamiejscowego, żałobne nabożeństwo za dnszę śp. 
Leona ks. Sapiehy, na którem znajdowali się, o- 
prócz liczego grona obywatelstwa, członków Rady 
powiatowej i Rady gminnej, także i c. k. urzędni 
cy miejscowi, urzędnicy kolei Karola Ludwika 
wszyscy profesorowie i nanczyciele, straż ochotni1 
eza ogniowa, wielu obywateli miejskich i wło 
ścianie.

  W  Szwajcarji zaczynają władze więzień
ne skarżyć się na to, iż kara śmierci zawcześnle 
zniesioną została, — mają bowiem teraz pomiędzy 
więźniami tak zdziczałych złoczyńców, iż sobie z 
nimi rady dać nie mogą. Uderzającym i obnrzają 
tym jest środek, jaki na zaradzenie złemu podaje 
•ałonek loży masońskiej i na pozór wielki hnmsni

% p dlianuM Dowodzi on, iż można jeszcze w. 
Inn; sposób, nie koniecznie przez śmierć, lecz na- 
przykład przez odjęcie nogi złoczyńcę nieszkodli
wym uczynić. Dziwny to zaiste humanitaryzm.

— Z Bernu donoszą nam, iż utworzyło się 
tam stowarzyszenie, zamierzające wspierać ludzi, 
kttmy dla swych przekonań politycznych zniewolę 
ni są uchodzić za granicę. Pomiędzy podpisanymi 
na odezwie członkami komitetu czytamy takie na
zwisko p. Gehlsen, byłego redaktora Beichs-Glocke, 
skazanego za obrazę księcia Bismarka na 5 lat 
więzienia. Członkiem stowarzyszenia może być każ
dy, kto płaci najmniej 1 frank rocznej składki. 
Wsparcie utrzymywać będą wszyscy wychodźcy bez 
różnicy narodowości, wyznania i przekonań polity
cznych, z tern jednak ograniczeniem: „O ile na to 
pozwalają ustawy szwajcarskie." Znaczy to tyle, 
że wychodźca, który dopuścił się wy‘ roczenia, pod
padającego karze według szwajcarskiego kodeksu 
karnego, na wsparcie komitetn liczyć nie mole.

  Kraków, 18. października. (Otwarcie mu
zeum ks. Czartoryskich.) Wczoraj po południa od
był się w badynkn niegdyś miejskim przy bramie 
Florjafiskiej akt poświęcenia zbiorów książąt Czar- 
tor ich, na który ks. Władysław Czartoryski za - 
prosił reprezentantów wszystkich władz, instytucyj

korporacyj, nauki i sztuki. Bada miasta Krakowa 
odstąpiła teu budynek na pomienione zbiory, ażeby 
mogli z nich korzystać i ludzie nanki i ciekawi. 
Zbiory te obejmują bogatą bibliotekę, dzieła sztuki 
mające zwiąsek z przeszłością naszą, wyroby da
wnego przemysłu, zabytki i pamiątki.

K>. Władysław Czartoryski przyjmował za- 
prossenych, a ci zebrani do koła uczestnicayli ak
towi poświęcenia, które spełnił prałat ks. Dunajew
ski. Po poświęcenia przemówił ks. Dnnajewski, a w 
imienia Rady miejskiej wiceprezydent dr. Weigel, 
uzupełniając niejaka oddanie budynku miejskiego 
na to mttteum. Prezes akademii dr. Majer powitał 
ta zbiory, jako bliźnie zbiorom akademii i kn wspól
nym celom przeznaczone. Nie mniej prorektor nni 
l. n tetu dr. Teichmann powitał ten nowy przy
bytek naukowych i artystycznych przeszłości pa
miątek, a wreszcie ks. Władysław Czartoryski wy- 
tHmaczył powody, dla jakich zbiory te do ojczy-

Gofjpad&rBfcwo, p r z e m y s ł  i  h a n d e l .
Lw ów  dnia 18. pazdzier. ( S p r a w o z d a n i e  

I z b y  k u p i e c k i e j . )  Ceny za 100 kilogramów 
paritas Lwów. Według jakości:

'Pszenica czerwona od 7 50 do 8*— zł., biała 
od 7-50 do 8-— zł., żółta od 7-25 do 7 75 zł 
jesienna — •— do —’— zł. 'Żyto od 5‘— do 5‘25 
zł., nowe — .— do—•— zł. 'Jęczmień browar, 
od 5*50 do 6‘25 zł., pastewny od 5*— do 5-25 zł. 
'Owies od 4 50 do 5*— zł. 'Groch do gotowania 
od 6'50 do 7-75 zł., pastewny od 5*50 do 6*— zł 
"Wyka od 3 50 do 4 — zł. — "Bób od 7 50 do 
8-— zł. *Knkurudza stara od 5*75 do 6*— zł., 
nowa od 5-25 do 5*50 zł. — "Rzepak zim. od 
10 75 do 11*50 zł. — "Rzepak letni od 10-— do 
10 50 zł. — "Lnianka od 9 50 do 10— zł. — 
"Nasienie lniane od 10 50 do 11*— z ł.— "Nasienie 
konopne od —*— do —•— zł,— "Koniczyna od 40 
do 45-— zł. Kminek od 2 9 — do 30-— zł. — 
Anyż od —*— de —*— zł. Anyż płaski 36- 
do 32 — zł.

Z b o ż a  i n a s i o n a  n o we :  Pszenica czer
wona —*—zł., biała —*— zł., żółta — *— zł. Żyto
—*— zł. Jęczmień zł. Owies —.— zł.
Groch 5-50.

Spirytus za 10-000 litrów procent :
Gotowy od — •— do 33-50 zł.
W terminach w miesiącu:

—*— zł. Usposobienie:
Uwaga .  O produktach ułamkiem oznaczonych, 

orzeka poniżej usposobienie: 
U s p o s o b i e n i e :

Mdłe.
Wa l u t a :  mark 57.40; rubel 1.181/* ; napo 

leondor 9.46.
Wiedeń 17. październ. Na dzisiejszy targ do 

wieziono cieląt 1825, zabitych wieprzów 176, ży 
wych owiec 9604, zabitych 478, żywej nie 
rogacizny galicyjskiej 1771, węgierskiej 
razem — . Cielęta, płacono od 45 do 66 złr. 
zabite wieprze 45 do 50 zł., żywe owco 35 do 
46 zł. za 100 kilo mięsa, zabite owce 30-do 
42 złr., żywe owce węgierskie — do — złr, 
proste czarne galicyjskie w grubej wełnie 32 do 
40 złr. za 100 kilo mięsa, żywe lierogacizna srali 
cyjska 30 do 37 złr., węgiers a 40 do 46 złr, 
za 100 kilo żywej wagi.

fikacyj granic, dla których to rektyfikacyj I Kolej Alfólu. 
nie wolno poświęcać pomyślności i pokoju 
ojczyzny

L o n d y n  d. 19. października. Jak „T i-

op-
mo-

swój
kra-

Rozchwiały się nadzieje tych naiwnych 
tymistów, którzy ?' i spodziewali, że rząd 
skiewsL‘ z własnej inicjatywy obdarzy lud 
Konstytucją. A do tych optymistów i organ 
cowskich stańczyków in petto należał. Zapo 
mniał on widocznie, że le roi ne lachę, que quand 
le peuple arrache. Z Petersburga zapowiadają 
dziś urzędowo, ża rząd ma już dosyć tych re
form i zamiast popuścić cugli, myśl:' je właśuie 
ściągnąć energicznie. Ale to nie poprawi owych 
optymistów. Znajdą oni teraz jaką inną drogę, 
aby dalej prowadzić pokątna propagandę sympa- 
tyj dla Moskwy.

11625. 
125.50. 
116 75.

Węg. obi. p. w zł. 63.90. 
Losy z r. 1864 139 75.

mes“ donosi, ruchy Moskali koło Konstan- Yerkehrsbank 102.—. 
tynopola są mrokiem osłonięte. Jedna tylko i Węg. galic. kolej — . 
rzecz jest pewna, a to, że Turcy niedaleki Bankyerein 107 25.
Konstantynopola naprzód się posunęli, tu-|WiBg® com unaTS.— ." 
dzież że Moskale ciągle zajmują linię Cza- 
taldżi. Jeżeli ta sytuacja dłużej potrwa, to 
może być, że flota angielska niebawem zno
wu do Konstbntynopola się zbliży.

BomamnMBHHmaHBa

82 50

2(X—  
252 50 

78 —

W teatrze hr. Ski_ rbka.
W sobotę dnia 19. października 

po raz pierwszy :

L U D W I K  X I .
Tragedja w 5eiu aktach Kazimierza Delarigne.

Początek o godzinie 7mej wieczór.

Kolej Elżbiety 158.— 
Węg. Nordostb. 112.50 
Węg. Ostbahi — .— 
Galie, indemnia,
KHej siedmiog.
Losy tureckie 
Kolej Państw.
Losy węgier.
Marki niemieckie 58 35 
Renta węg. 6% 82.75 

Usposobienie: lepsze.
W iedeń d. 19. października, 

godzina 10 minut 40 po połndniu.
Akcje kredytowe 226.10 Anglo- mstrjackis 101.30
Kolei Kar. Lud. 227.25 Kolej Południowa —
Unionsbank . 67.75 Napoleondar . .

Usposobienie: silne.
Berlin d. 18. października, 

godzina 5 minut 50 po połndniu.
Russ. Banku. . 203.25 Credit Actien .
Lombarden . 114.— Galiziar . . .
Rumaniar . . 32.— Oasterr Banknot.

Usposi 3 Lania:

9.41—

388.—
97.75

171.50

W ie d e ń  d. 19. paźuziernika. „W iener 
Ztg .“ ogłasza reskrypt cesarski, znoszący 
rozporządzenia z d. 25. lipca i 6. zierpnia, 
któremi pozwolono użycia części landwery 
dalmackiej poza granicami monarchii. Re* 
skryt ten wchodzi natychmiast w życie.

P ra g a  18. października. Posiedzenie 
sejmu czeskiego. Po pojednawczej mowie 
Russa (sprawozdawcy większości komisyjnej 
w kwestji adresowej), przemawia Rieger za 
adresem, poczem pierwszy ustęp wniosku 
większości komisyjnej (przejście do porządku 
dziennego nad projektem adresowym) więk
szością głosów centralistycznych, drugi ustęp 
zaś (polecenie Wydziałowi krajowemu, aby 
wypracował na następną sesję projekt zmia
ny ordynacji wyborczej) większością głosów 
niemieckich i czeskich przeciw głosom kurji 
dworskiej (z samych centralistów złożonej) 
przyjęto.

Praga 18. października. Z  okręgów 
Newomiejskiego i Braunauskiego 176 nau
czycieli przesłało do sejmu protest ener
giczny przeciw potępieniu owoców teraźniej 
szego systemu szkół ludowych ze strony 
Riegera. (Byli to naturalnie Niemcy; system 
ten został zresztą potępiony i przez Radę 
miasta Wiednia, i przez ministrów samych; 
p. r.)

Budapeszt 18. października. Klub 
ligi oppozycyjnej ukonstytuował się dzisiaj, 
na prezydenta swego wybrał p. Banhidego

A te n y  18. października. Komunduros 
Dostawił W Izbio kwAstję zauiaufi JPrze- 
wódzca opozycji Trykupis wniósł odrzucenie 
żądanego przez rząd kredytu 12 milionów, 
rozpuszczenie rezerwy armii i wstrzymanie, 
wszystkich rozporządzeń wojennych. Dyplo
macja europejska robi wielkie uaiłowauia, 
żeby sprowadzić porozumienie w kwestji 
grecko-tureckiej. [Polit. "Dor.].

Petersburg 18. października. Wo
bec doniesień dzienników zagranicznych, ja 
koby car od wszelkich spraw się usuwał, a 
następca tronu w wypracowaniu konstytucji 
brał udział, wypada zaznaczyć, że car jak 
przed laty tak i teraz sprawy załatwia, w 
czem następca tronu tylko pośrednio udział 
bierze. Zarzut, jakoby policja na zaufanie 
nie zasługiwała, nie ma podstawy. Co do 
zapowiadanych, jakoby nastąpić mających 
wielkich reform, panuje w decydujących ko
łach przeciwne temu zdanie, a mianowicie, 
że ostatuiemi czasy za wiele reformowano i 
że byłoby lepiej, gdyby na tej drodze na 
jakiś czas się zatrzymano.

B o m b a j 18. października. „Times 
Indja“ idowiaduje się, że wysłannik wicekró.a 
powrócił. Odpowiedź emira niezadowalniają- 
ca. W  armii afgaóskiej mają się co dzień 
wydarzać dezercje, jak utrzymują dla braku 
żywności, odzieży i żołdu.

R z y m  19. października. „Opinione“ 
w artykule o anneksji Bpśaii i Hercegowiny 
przez Austrję pisze: „W łochom  zależy na
tem, aby wpływ potęg1 moskiewskiej na 
Wschodzie powściągany był przez Austrję. 
Interesa włoskie wymagają Austrji silnej i

W niedzielę dnia 20. października 
PRZEDSTAWIENIE POPOŁUDNIOWE. 

O godzinie wpół do 4tej po południu.

L U D W I K  X I .
PRZEDST,J WIENIE WIECZORNE. 

P i e r w s z y  w y s t ę p
panny C A R L O T T Y  BOSSl.

Y  O  H f  i i
Opera w 3ch aktach W. Belliniego. 

Kapelmistrz p. Henryk Jarecki.

K a s a  galic. Tow . Kredytowego.
Kupuje Sprzedajs,

6% Listy ssutewae opróss ku*
ponów 100 tór. pa 85 50 86 —

i ' 1, Listy saatewae cprćcs &a-
poaćw 100 sir. po 80 50 81 25

Lwów <1 19 październiki

P o c i ą g i  k o l e j o w e .
O dchodzą ze  L w ów # :

P od łu g  zegara lw ow skiego.
DO BRAKOWA: o godzinie 11 min. 23 zed północą 

(pociąg pospieszny); o godz. 4 m. (8 rano (pociąg 
osobowy), o godz. 4 minut (9 po południu (pociąg 

__________________________________________  mięszany).
n :— . — —------TT----—— — —------- ' DO PODWOŁOCZYSK: (z Podzamoza): o godź. 11 m 80
PrzyjecnaU dnia 19. października 1878. | wieczór (pociąg osobowy); o godz. 12 m. 47 w po-
HOTEL ZORŻA: St. hrabia Dziednszycki z ' łudnie (pociąg mieszany).

Gwoźdźca. T. Fedorowicz z Klebanówki. A. Mun-]I>0 PODWOLOCZYSK: (z głównego dworca): o god. 5
tber z Waniowa A. Trzebiński z Wołynia. O. Lii- “ J S  t ó T o ^ T ®  ° l A  
dersaorr z 3od6D -cb. łndnio (pociąg mieszany).

HOTEL EUROPEJSKI : W. hr. Komorowski' LO CZERNIC 7IEC: o godzinie 7. minut 8 rano (po- 
z Rognźna. W. Białoskórski ze Stajen. pospieszny); o godz. 11 minut 45 wieczór (po-

HOTEL uANGA Br. Popper z Leopoldstadt. | S g U g j ;  0 g południa (po-
G. Popper z Leopeldst idt. j D0 STANISŁA" DWA: (na Stryj): o godzinie 7 minut

HOTEL ANGIELSKI : Dr. L. Witz z Sambo* I 1 rano (pociąg nr. 1); a o 6 minnt 1 wieczór,
ra. J. Kowalski z Birczy. E. Rylski z Czarnołozca.iSt. Szawłowski z Baryczy. KRAKOWA: o godzzmie 5. minnt 42 rano (pociąg po-

HOTEL KRAKOWSKI: Dr. A. Neubaner z
Bełza.
Niska.

HOTEL WARSZAWSKI: M. hr. Krasicki z 
Wołynia. J. Hryniowiecki z Królestwa. F. Jan
kowski z Resochowacic. Dr. E. Goldhammer z 
Tarnowa.

spieszny:) o godz. 9: 47 wieczór (pociąg oeobowy). 
o godz. U m.28 przedpołudniem (pociąg mieszany); 

A. Bogdany z Wiednia. O. Ressignier z ; Z PODWOŁOCZYSK: (na dworzec w Podzamczu): o go

l i l i n  KazJar.HM̂ afloiiici.
Donosiliśmy już o tern, że w łonie gabinetu 

londyńskiego z powoda sprawy afgańskiej panuje 
rozdwojenie. Przeciwnicy wojny opdnosili mię
dzy innemi ten argument, że ponieważ wysłaniec 
wicekróla Indyj, który na miesiąc przed podróżi 
Chamberlina wysłany został do emira Kabulu : 
listem, zapowiadającym mu właśnie przyjazt 
Chamberlaina, dotąd jeszcze nie wrócił; wstrzy 
mać się przeto należy z wypowiadaniem wojny, 
albowiem być bardzo może, że emir Kabulu w 
odpowiedzi swej wyłuszczy powody, dla których 
odmówił przyjęcia Chamberlaina, powody takie, 
które uniewinnią go i postępek jego przedsta
wia w innem świetle. Argumentowi temu przy
znano wielką siłę, i postanowiono z wypowie
dzeniem wojny zaczekać do powrotu tego wy
słańca, a tymczasem zbroić się w obawie, że 
mogą zawieść nadzieje na pomyślny obrót spra
wy, i że emir Kabulu zamiast się uniewinniać, 
może jeszcze zaostrzyć w odpowiedzi swej wy
rządzoną Anglii obelgę. Nadzieje te rzeczy
wiście zawiodły, jeżeli mamy zawierzyć donie
sieniu dziennika Times o f  India. Wysłaniec po
wrócił i przywiózł odpowiedź emira „całkiem 
niezadawalniającą.“ Nastaje tedy chwila sta
nowczej decyzji. Gabinet londyński musi albo 
ostatecznie zdecydować się na wojnę, albo też 
połknąć pigułkę, sfabrykowaną przez Moskwę.
Ponieważ ostatnie jest niemożebne, a na pierw
sze nie stenie ma siły i energii, jest więc je
szcze możebnem, że Anglia postanowi wojnę i ■  ̂ ; orv u
pod rozmaitemi pretekstami odroezy ją do wio-1 PowazneJ > W łochy przeto muszą popierać 
sny, aby za pomocą pieniędzy nakłonić emira do Austrję wszędzie. Tym sposobem mogłyby 
przeprosin. Zresztą obaczymy, — w tych dniach W łochy snadniej dójść do słusznych rekty-

, Lwów, z Izby handlowej, 19. października.
I. Akcje %% sztukę 

(bez knponn bieiącegi ,
Kolej galic. Karola Ludwika , . 226 50 229 —

„ Lwowsko ■ Czerń. -  Jasaka . 124 50 127 —
Banku hip. galic. po 200 złr. . , 248 — 251 —

„ kred. galic. po 200 vłr. . 216 — 220 —
1. Liaty aast. na 10J złr.

(bez kuponu bieżącego).
To,?, kred. galic. 5 pret. w. a. . 85 20 86 —

,  ,  „ 4 „ „ . 80 25 81 25
* .  a 5 ,  ®kres. . 85 20 86 —

Banku hipot. galic. 6 pret . . 90 —*- 91 —
Galic. Zakł, kred. wlośe. 6 pret, . 89 25 91 —

IH. Listy dłużne za 100 złr,
Ogólnego roln. kredyt. Zakład*

dla Galicji i Bnkowiny 6 p.*ct, 90 25 91 30
IV. Obligi za 100 złr.

Indemnizacyjne galicyjskie . . .  82 25 83 25
Obligacje komunalne Zakł. kr. wł. 6*/, 90 —  91 — 
Pożyozka kraj. z r. 1873 po 6 pr 90 — 91 25
Losy miasta Krakowa . . . .  14 25 15 50

B ,  Stanisławowa . . .  19 — 21 —
V. Monety.

Dukat holenderski...............  5 46 5 56
„ - 5rsoi . . . . . . .  5 50 5 60

Napoleondor . . . . . . .  9 37 9 45
Półimperjał rosyjski . . . . .  9 59 9 71
Rubsl rosyjski srebrny . . . .  1 71 1 81

a „ papierowy . . .  1 17 1 19
100 marek niemieckich . . . .  57 80 58 70
S re b ro ...................................ICO -  101 50
Kapony w s r e b r z e ..........  99 50 101 —

t dżinie 3 minnt 22. rano (pociąg osobowy): o gods. s
I m. 29 po po.ndniu (poiąąg mięszany).

PODWOŁOCŹYSK: (na dworzec lwowski główny): 
godzinie U m. 8 wieczór (pociąg pospieszny) o godz. 
2  min. 63 rano (po~jg osobowy) o godz. 8 a  to  
po południa [pouiąg mięszany).

CZERN10WIEC: o godzinie 10 minnt. 16. wieczór (po- 
dąg pospiezsny); o godz. 4. m. 6. rano (pociąg mię- 
szany); o godz. S m. 10. popołudniu (pociąg mięszany. 

STANISŁAWOWA: (na Stryj); o godzinie 9. m. Z) 
wieczór (pociąg nr. 2.)

W ieleń 17. października.
Powizeelkf? dl*® p*4“ 

ttwa (s* 100 sir.)
■ntyanetr.wlMnkn.6pra.

* t werebr. 6 ,
1889 całe losy (m. k.)
1889 "/.ło n  ,  a • - 

11864 po 310 złr. w. a. 4 p*. 
1800 ,  600 ,  e 6 „
1860 ,  100 ,  a . .
1884 .  100 ,  . . .

IjfctynatauskpolSOsł i s 
Beata złota 4 psot . . . 

Oblłgueje iade®iis#,«. 
(100 zł.)

Galicyjskie....................
Bukowiński . . . . .  .
Iaao publiczne pożyczki.
WągiMfkfi renta słota 8 pr fo 

100 złr. w. a , . . . . 
Węgierskie pot. kol. po ISO zł.

6 procentowe . . . .  
Węgierska poi. po 100 złr. . 
Tnraeka pozyeska koL po 4 (r.

▲keje bankowe, 
glo-aoctrj. po 200 sŁ 120

. Aćt. Ges. 200 złr. 
Sakład kredytowy dla handlu
 1 kred. węgier. 200 złr.

Towarz. eakont niżno-anatr.
po fOO z ł r . ...................

Prsńoo-anatijaekiG po 100 złr. 
Franon-wegiwrehio (“*800 z3ip.
G*ifeiJ}..ki ,.v#fc iii;, A

płaoą
złr.

żąda. 
w. a.

60 80 
62 63 

828 — 
321 — 
106 25 
U l — 
12150 
139 60 
14340 
7136

60 96 
62 80 

388 — 
823- 
106 75 
11125 
1 2 2 - 
140- 
148 80 
7150

82 60 
79 60

8 3 -  
80 50

82 90 8310

98 76 
78 -

99 25 
78 50

10060
7 6 -

10075
7 7 -

22275 
206 60

2 2 3 - 
206 76

730 — 740 —

IZ -----

Selis. bank dlz iuuu s I gwisas.
pehOGzk. , . . . . 

Gawćrield EzhM fcrad. »leos. 
poSOOsb. . . . . .

 Banku nuatr.-węg. po 600 złr.
62 801 UnionbankpoKMzłr. , . . 

oreinabank po 100 złr. . . 
Ycrkehrskank pow. po 14U (r. 
Wiedeński Baćkyereia po 190 

złr. w. a.................... ....
Akcje koki.

Albrechta po 200 tfr. . . . 
AiiSIdzkieJ po 200 złr. sreh. . 
DniestrzańskieJ. . . .  
Elżbiety ,  * m k. .
Ferdynanda północnej po 1000

złr. m -k .....................
Franoiszka Józ. po 200 zł. w. a. 
Kolei gal. Karola Lndw. po 200

złr. m. k........................
Lwow. Cser. Jasaka po 200 ił. 
Sfiorawsko-Sslązka (centralo.)

po SCO złr.....................
Ar- *7. póła. stasiu, po 900 zł. er.

K » lii.B.pc OOsł.s 
KEiiulta yo 200 słr, srefer. . .
Siedmiogród, po ZOO zł. w.a. ot. 
Staatseiaenbahn Goocilsohafl: 

200 sir. w. a. . . . . .  
Sfldbahnpo200zir.firebr. . 
Tramwaj wind. po 200 tl
Węgfcrako-galiayjska (£up&.)po 200 s ł r . .................
Węgier, półnoen. weehodn. po

200 rór. rrehr....................
Węgier. weeh.(OetŁ,)r“ ' ftsł. 
W»ww. w

Sitak.w.*. . , , .

płacą żąda., płacą żąda.
Złr. W. a. złr. w. a.

Moj© jprzaaysSow®.
'iefct? lew .azatr.poSO ńK ir. w  — ____

_ . . __ B o wied. po  100 zbr. —  — --------
7 8 2 - 7 8 4 - b taniieb.poia.no 100 sir. -------- — —

6 7 2 6 676 0 L i s t y  x»et&WB«
102 — 103 — (z a  1 0 0  z ł . )

20650 2 0 7 - Bodenered. allg. 5stex. 4 pr. u . 10876 109 26
.  sptae.w 881s t 6 pr.w a. 

(tal. Tow . kred, ziem. 4 pr. w . a. 92  76 9 3 -
79  50

------- 2 9 -
■ ■ ■ ■ 6 pr.w . n. 

Gftlic. bank h ip o t  6 p r o t  w . a.
85 40 
8 9 8 0

86 70 
90  —11616 11676 a Z akł. kr. wSoic. 6  pr. , 88 60 89 —815 — 

16876 169 26
Towarz. kred. m iejskie 6 pro 
Bank aostr.-w ęg. m. k . 6  pr.

90  —

OSA7 b s ■ w. a. 6 „ 97 80 97 60
Zw
12826

suu i
12876 O b l ig a c je  p i e r w ś z s ń s iw a

227 26 22676
kol. sa 1 0 0  z ł.)

126 60 1 2 6 - Albrechta p o  300 złr. 6 pras.
100 złr................................... 6 6 - 67 —

-------- ------- AlfOldzkie po 200  złr. 6 pret.
108 26 1 0 9 - sr.obr. w. a...................... 67 50 6 8 -

—  _ -------- Oeezks z 800 złr. 5  pr. sr. w. _____ — —
116 75 117 25 Elżbiety po 6 pr. ar. w. a. . . 

s em. 1862 6 pret . .
92  — 926 0

10875 109 26 9 1 - 92  —
,  om. 18706  .  . . 83  — 88  50

252 — 2 5 3 - a em. 1872 6 H . .  
Ferdynanda pół. 6 pret. m. k.

89 60 ------
66  — 66  60 100 50 101 60

165 — 156 — ■ ■ 6 a w. a. 96 6 0 ------
• ■ 5  ,  srebr. 102 75 108 26

88 60 8 4 - G oL IL L . 800ałr. 6  pr. sr. w. a. 10025 10076
a II. om. 6  pret. . : 9 8 - 98  50

11226 11276 .  H I. em. 1871800  . 962 5 9 6 7 5
---  — ------- „  IY .e m .a 300  v

Lwaw. flre sa  Jm i. I. nam. 13T4
------ ------

10860 109 — i<0 zł fi jifsż. as&s, "C i. 78 26 78 76

'jwew. Gzem. Jsas. E. ns. 180?
S30 nłr. 6 pret. w 5. 

Lwow. Cacwn, Jao. IH, em, 188S 
800 słr. 6 pr. srebr. w. a. . 

Lwow. Cser. Jusa. IV. em. im  
800 złr. 6 pret. orebr. w. a. 

Rudolfa po 800 słr. w. s. 6 pret.
arebr. w. a . ................

Rudolfa em. 1869 po 800 złr. 6 
pret. srebr. w. a. . . .  

Rudolfa em. 1872 po 800 słr. 6 
"ret. srobr. w. a. . . .  

SiedHaiogrodskiej as 900 złr.
6

loteiyja«
(jztuka)

Zakład kredytowy dla handlu
i przemysłu................

Klary po 40 słr. m. k. . . . 
tIeglevioh po 10 złr. m, k. . , 
Krakowska po 20 słr. . . . 
P&Iffy po 40 złr. m. k. . . , 
Rudolfa po 10 sir. n , L. . . 
Ks. Salm po 40 zlr. m. a, , . 
5! .is po 40 sir. m. k. ,
Stanisławowska (pożyczka) po

20 złr. w. a....................
Waldstein po 20 złr. m. k, 
Windischgrfitz po 20 słr. m. k,
(Dewizy 8miesiącsae.)

Berlin 100 mark..................
Frankfurt 100 mark . . . 
Hamburg 100 mark . . . .  
iondyn 100 funt estatl

FrjyślTOfeiiiMw . . .

płacą j 
złr. v

żąda
. a.

7826 

70 —

74 26 

78 — 

7225 

63 76

16040 
2876 
4 -  

14 75 
Y50 
14 — 
8826 
3426

19 60 
22 50 
2760

67 65 
57 66 
57 65 

11810 
46 90

78 75 

70 60 

66  —  

7 6 -  

73 60 

7275 

6425

16390 
29 60 
14 60 
16 26 
27 76 
14 60 
3876 
34 60

2060
2 3 -
2860

57 80 
67 80 
57 80 

118 40 
47 —

KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ.
Wiedeń 18. października 

godzina 2. minut 30. po południu.
Losy kredytowe 160.50. Węgier, kred. 209.25
Akcje, fran.-aust. — .— . Anglo-austr. 100.70
Unionsbank 67.50 Kolej Kar. Lud. 227.—
Nordbahn 200.—. Kolej Połudn. 66 25

.Nadesłane.
Znamienite skutki pańskiego c. k. uprz. płynu 

uzdrawiającego są powszechnie wiadome i z tego 
względu pański preparat znajdnje poszanowanie n 
każdego posiadacza koni. Mniej znane są skutki 
lecznicze pańskiego płynu uzdrawiającego także u 
ludzi, o czem sam z własnego doświadczenia się 
przekonałem. Cierpiałem na okropne bole reumaty
czne od kolana wyżej; noga była tak ciagpżącą, że 
najmniejsze dotknięcia, nawet tajmie ubrania spra
wiało mi niewypowiedziane bole. Mieszkając daleko 
od lekarza, wpadłem na domysł, użycia pańskiego 
c. k. uprz. płynu uzdrawiającego i błogosławię me
mu pomysłowi. Skutek okazał się natychmiast, bole 
ustąpiły zupełnie, że zaraz po natarcia mogłem 
przedsięwziąć jazdę kilkogodzinną, nie czując ża
dnego nawet najmniejszego boln, który się odtąd 
więcej nie powtórzył.

Szesz, poczta Priviaże.
Louis Bossańyi, właściciel dóbr.

Składy tego środka podane są w dzislejszem 
ogłoszeniu.

D r .  K a r c z
trudniący się od kilkunastu lat specjalnie radykalnem 
leczeniem c ho r ó b  s k ó r n y c h  z z a k a ż e n i a  
k r wi  powstałychi w z mac  n l a n i e m si ł ,  skut

kiem n a d u ż y c i a  o s ł a b i o n y c h ,  
ordynuje w mieszkaniu przy ulicy Wałowej 1. 8. 

od godz. 8— 10 i 2—4.
(Także listownie przy ścisłej dyskrecji.)

Jego „Poradnik“ w powyższych słabościach 
(drugie wydanie) można nabyć u autora i w księ
garniach, po cenie 1 złr. 20 ct. za egzeplarz.

2945
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P r z e w y b o r n e

Herbaty chińskie
zbiorn majowego 1878

w n~!większym wyborze
’ /| kil. zł. 4.— 

n 4 . -  
n 3 -  
.  3 . -o _
” 1.C0 „ 120

Imperial kwiatowa 
iltto czarna 

"Jelange kwiatowa 
' Diamond czarna 

Familijna kwiatowa 
Congo cesarsaa czarna 
Wysiewki herbaciane

B U K  B L  EM SKI
bardzo stary bnt. po zlr. 1 i 1.40.

A R A C  dc G O A
bardzo stary butelka złr. 1.5 )

Winogrona zFeslau
kuracyjne, co dzień świeże całemi ko

szami lub częściowo.
K a w io r  astrachański

gruboziarnisty, świeżutki.
BULION wołyński

wyschnięty pół kilo złr. 1.80.
R ydze m a ry n o w a n e  

Piwa karwińskie butelkowe
wyśmienitej jakości w butelkach pół
litrowych po .16, 14, 12 i 9 ct. za 
butelkę i w s z e l k ie  i n n e  tow a>  
r y  k o l o n i a l n e  , « * n a  i  t. p .
poleca w najprzedniejszych gatun

kach i po cenach najmierniejszych
handel towarów korzennych

W.Marszałtiewicza!
we Lwowie, ulica Krakowska 6.

9  JuL I w  J ta J U
MŁuropatwy

i ró in e  inne ptactwo
poleca handel 3675

St. M arkiew icza,
we Lwowie, rynek 1. 42.

Ogrodnik
żonaty bez familji, posiadający w swoim 
zawodzie wszechstronną rutynę, który 
piastował obowiązki w pierwszorzędnych 
ogrodach, opatrzony w chlubne świade
ctwa, poszukuje posady od 1. listopada. 
Łaskawe oferty pod adresem J. S z , ni. 
Lfowska 1. 107 w Stryju. 8876 1- -3
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3881 1 -4

Wilhelm Adam
we Lwowie

SKŁAD
i PRACOWNIA FUTER

Znakami ochronnemu i wzorami od sfałszowań ubezpieczona.,

§ól żołądkowa
(proszek na strawnośd)

Jiu ju sza  Schum anna
właściciela apteki landszaftowej w Stockerau. 3554 12 -20

W e d ł u g  o n e e z e n i a  p # w » g  le k a r s k ic h  u ło ż o n a  z le k ó w  w y p r ó b o w a n e j  e k n le e i u o ó c i  s ó l  ta  
* o c h ą  w  d o le j l iw o H c i w  tr a w ie n iu  i oni

r a n  ej 
iltywiauitt krwi. Nadzwyczajne

7.
znany z taniości i najlepszyc. towarów 

w e  L w o w ie  p r z y  n l l c y  S o b i e s k i e g o  1,
(d a w n ie j  N e w a )  r i a - a - r i s  h a n d lu  p . K n z t e w t k ie g a .

na wystawie krajowej wyszczególniony MEDALEM, zasługi. 
Poleoa Szanownej P. T. Publiczności Magazyn zaopatrzony najobf'i<j 

w najrozmaitsze i najlepsze gatunki futer, jakie tylko w zakres tego han
dlu wchodzió mogą, a mianowi -ie :

posiadam z n a e m e  z a p a s y  f u t e r  g o t o w y c j  damskich i mę
skich, sak do podróży jak do miasta.

k a f t a n y  A S T R A C H A Ń S K IE  - W
podszyte futerkiem podług najnowszych fasonów. G a r n i t u r y  * im - 
s k i e  podług najgustowniejszycti i i ajiaodr.iejszycb żumalów. W ie r z c h y  
g o t o w e  damskie jedwabna i wełniane do futer. W i o r z e b y  gotowe do 
tuter męzkicb itd. 3861 1- 0

O O f -  W s s e l i i s  e k j l s l . s k ;  i  p r o w ia c j i  >a  * » d e e t » n  .M  o k ts d u e j  "“ fa r y  w y k o n u je  
p o s p ie c h e m , a k u r a t n e ś c ią  i a m m ie n n o ic ią  . d * ja c  k iM e r n u  *  k u c a ją c y c h  pt>d 

d o k r ę c i , t r w a ło ś c i  i w y t o a c t e n ia  L « p e ł * a  g w a r a n a jó .

e k a z n je  s ic  s z c z e g ó ln i*  p o   ! „  .  ,  .  —
p o w o d z e n ie  o s ią g n ię te  a n ią  p r » 7  k a ta r a c h  ż o łą d k o w y c h  i k i s z k o w y c h , tu d zie ż  n a s t ę p s t w  ich  
j a k e t o :  n a g ro in a d m csiu  k w a s ó w , b ra k u  a p e ty tu , z g a d z e ,  w z d ę c iu  w n ę t r z n o ś c i ,  c ie r p ie n ia c h  h en to- 
r o id a U y e h , tu d a ie ż  p r z y  w s z y s t k ic h  s ła b o ś c ia c h  k o b ie c y c h  i d z ie c ię c y c h , b la d a c z o c , w y c h u d n ię c iu  
i ra ig -ren ie . C ią g łe  j e j  u ż y w a n ie  j e s t  je d y n y m  r a d y k a ln y m  ś r o d k ie m  a a  m e la a o h o lję  i  h ip o k o n -  
d r jc  u m y s ło w a . ’

C z a s o p is m o  „M e d ie iu is c h e  W o eh en a e h rift**  w  e r z e  1 5 . z k w ie t n ia  1 87 8  p i s z e :  S o l  ż o łą d k o 
w a  z  s p ie k i  w  S to e k e r a u  j e s t  ś r o d k ie m , k tó r y  p r z y  u e ia fc liw o śe ia e h  w  t r a w ie n ie ,  s ła b o ś c i  ż o łą d k a  
k a ta r a c h  t a k o w e g o  lu b  s k ło n n o ś c i  de  n ic h , b ra k u  a p e ty tu  itp . b a rd zo  d o b r ze  d z ia ła  i p o w in ie n  byt  
u w a ż a n y  za  co ś  w ię c e j  n iż  ś r o d o k  d y e ty e r n y . S k ła d  j e g o ,  de k tó r e g e  w c h o d z ą  n a jb a r d z ie j  w y p r ó  
b o w a n e  le k i , a  p o m ię d z y  n ie m i t a k i e , k tó r y c h  z n a k o m ita  s k u te c z n o ś ć  d o p ie r o  w  n a jn o w s z y m  e z a -

1 s ic  p r z y s z ła  do p o w s z e c h n e j  w ia d o m o ś c i , u s p r a w ie d liw ia  z u p e łn ie  d o b re  s k u t k i ,  k tó r e  s ię  o s ią ę a  
p r z e z  z a ż y w a n ie  j e g o .  I k a ż d y , k to  w ie . j a k  d a le c e  p r z e s z k o d y  w  tr a w ie u iu  n a r a ż a ją  z d r o w ie

I
 c z ło w ie k a  i o u ła  k o n s ty tu c ję  ra— ■ ...« « •  <w «in ni ;  ł .k i a r n  ir o i l k s .

W  p r a w d z iw y m  g a tu n k u  
A . B a i l l i  a p t . w  S t a n is ła w o w ie

.  o u ła  k o n s ty tu c ję  m o g ą  p o d k o p a ć , u zn a  w a ż n o ś ć  ta k ie g o  ś r o d k a .
W  p r a w d z iw y m  g a tu n k u  d o s ta ć  m o ż n a  u p . a p te k a r z a  'Z Y G M . H U C K E R A  w e L w o w ie .  

.Jl a p t . w  S ta n is ła w o w ie .
C e n a  p u d e łk a  7 5  o t. P r z e s y łk i  p r z y n a jm n ie j  2  p u d e łe k  z a  p o b o ro m  p r z e z  p o c z tę .

i i i  & e a ł y -

X( w,s',d

Ceny zostały zniżone.

Dr. JULIUSZ SOKAL f i
ADWOKAT KRAJOWY 

i tłumacz sądowy języka polskiego 
otworzył

kancelarję adwokacką
vr Cieszynie (na S ih sk a .)

386'.f 2—3

Am  barn m m rcH e
Pod tą dewizą otwieramy z dniem  21 . b. n i .  w tutejszem 

mieście przy ulicy T eatralnej 1. 2. róg placu Mariackiego,

filją obficie zaopatrzonego składu
. tiro tii aoryiiirgKicii 1 Łalanteryjaycti,

i zwracamy szczególnie uwagę P. T. Publiczności mianowicie ua naaze 
specjalności wiedeńskie jako to: tow ary ze sk óry , szkła, p o r 
celany, czysto prawdziwe artyfenly z bron z c., jakoież g u 
zik  1 do krawatek męzkich, p ortm on etk i, torebki na cy
gara, a lb u m y , deszezochrony, perfu m y, m ydlą , 
rębaw iezbi, szelb l, w achlarze i sznurki do wachla
rzów, b iiu tcrje , tow ary w ełniane i roboty warszta- 
cibO*ye|, i inno w ten zawód wchodzące artykuły, sprowadzane je
dynie z najsławniejszych fabryk w kraju ; za granicą i sprzedawać 
będziemy takowe po stałych cenach fabrycznych .

Będzie naszem staraniem, aieby dobrą naszą sławę, zaskarbioną 
naszej firmie we Wiednia, Peszcie, Karlsbadzie i Cieplicach, takie i 
tutaj przez rzetemą usługę zachować. Z powalaniem

SŁesmarky Illes,
przy ulicy Teatralnej 1.2., róg placu Marjackiego.

Rozdarow uiem y każdem u
najpotrzebniejsze artykuły domowe, jaio t o : łyiecih l do kawy ]  łyż

ki stołowe, noże 1 widelce i t. p.
Z masy konknrsowej upadłej wielkiej fabryki angielskiej «rebra „Brita- 

nia“ otrzymaliśmy zlecenie, by rozdarówywać wszystko n nas na skła
dzie się znajdujące towary ze srebra „Britania" za zwrotem mało znacznych 
koaztół’ frachti i */, części robocizny.

Za przesłaniem lub pobraniem -iocztowem wyszczególnionej przy każ
dym artykule ceny, mieszczącej tylko fracht z Anglii do Wiednia i małą 
część robocizny, otrzyma każdy następujące przedmioty

BCSfc- d a r m o  SŚ E F
6 sztnfc ły ie k  stołowych ze srebra nBritania“, 5 szt-k takich samych 

łyżeczek do kawy, razem 12 sztuk, które kosztowały pierwej 6 zł. 
kosztują obecnie wszystkie 12 sztuk razem . . zl. 1.95

6 sztuk nożów stołowych zo srebra „Britania“ z angielskiemi 
klingami stalowemi, 6 sztuk takich samych widelców, ra
zem 12 sztuk, które kosztowały dawniej 9 zł., kosztują obecnie 
wszystkie 12 sztuk razem . . . . .

1 ciężka chochla do mleka, przedtem 3 zl. teraz .
1 ciężka chochla do rosołu z najlepszego srebra „Britania*, 

pierwej 4 zł. teraz . . . . .
Prócz tego eleganckie lichtarze stołowe, para z i.: 1, 2, 2.50, 3. Tacki po ct. 
50, 75, 80, zł.: 1, 1.40. Imbryki i Herbatniczki po zł.: 2, 2 >0, 3, 4. Szczyp- 
czy! do enkrn po ct .35, 50,80, zl. 1. Cukiernice po zł.: 2, 2.80, 4, 5.50, 7. r o 
sy ni e na cukier po ct. 25,40,75, 90, zł. 1. Karafki n ocet i oliwę po zł. 2.50, 
2.80, 3.50,4.75, 5. - . Czarki na masło po ct. 75,95, zl. 1.70, 2.80, 3.26 i 4 zł., 
tudzież niezliczona ilość innych przedmiotów.

I d -  Szczególnemu uwzględnieniu poleca się : i U  
6 sztuk uożów Stołowych z trzonkami z najlepszego srebra „B__tauia“ 
z angielskiemi klingami stalowemi, 6 sztuk takich samych wlt ileów. 6 
szti ciężkicn i wyśmienitych łyśeh stołowych, 6 sztuk takie1- samreb 
łyżeczek do kawy razem 24 sztuk, które .j ierwej 15 zł., kosztują teraz 
24 sztuk tylko zł. 4  60 . Powyższe przedmioty są (najlepszego sr ra .Bn-
tania. a za trwałość barwy srebrzystej daje się gwarancje na 1 t-
Niechaj zatem każdy pospiesza z obstalnnkami gdyż przv takiej taniości to 
wary wkrótce będą rozchwytane. Adres i jedyne miejsce do zamówienia dla 
c. k. austr. węg. prowincji. 3520 3—12

bleueral • Depot der Uri tan la, - Silber- fa b i hen
Miau «f* Mann. we Wiedniu I. E lis&bethstrasse 6
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Zakład urządzeń gazowych i wodociągów
Fried, Arocher,

w e Wiedniu, Y II. M ariahllferstrasse Nr. 24.
w  z a b u d o w a n iu  o . k . k o s z a r  g t t y f i ó w ,

p o le c a  « ię  do w y k o n a n ia

n r z ę d z e ń g a -  * y c h ,w o -  
d o c l ą g ó i  1 tel< ; r a f ó i  r

ś ia  m ia s t , g m a e b ó w  p a b J ie m y c h  i f> ry - 
w a /B j o h ,  t e a t r ó w , h o t e l i ,  p a r k ó w  i  

fa b r y k  i t p .
G łó w n y  8—ła d  ■ fa b r y k a

1 z w i e r c ia d e ł ,  k a n d e la b r ó w , k in k ie tó w ,  
a m p m łe k , la ta r a  i l a m p i l o 1 o ś  w ie  t le n ia  

g a e f in ,  n a fta  lu b  ś w ie c a m i .

W i e l k i  s k ł a d
m u s z li  ś c ie n n y c h , g ła d z ic o  i w a a ie a  
k ą p ie lo w y c h  w e  w s z e lk ic h  lo r m a c h ,  
z u p e łn e  arzp -d zen ia  ł a z ie n e k , tu s z ó w ,  
u m y w a ln i , k lo z e t  w o d n y c h , tu ils ie ż  
z u p e łn ie  b o z w o u n y c h  r e t y r a d  n a jn o w -  

■ z r j  k o n s tr u k c ji .

S p e c ja ln o ś c i  d o  u r z ą -  
j d z e ń  k ę p i e l o w y c k s  m a -
| j o l i k l  do u ż y tk u  p r a k ty c z n e g o  do 

■ w ie d a a n ia .

8 k ł a d  w s z e lk ic h  e z ę ś e i  s k ł a d o w y c h
do a r z a d s e ń  g a e o w y e h  i w o d o c ią g ó w  do z a k ła d a n ia  pom p  
i  z a k ła d ó w  k ą p i i I o « y c h  a t o :  r u r y  ż e la s n e . o ło w ia a o  i 
m ie d a ia n e , s a y o e r y , w e n t y la t o r y  i k u r k i  w s z e lk ie h  r o z 
m ia r ó w .
Z a p y t a n i a  co do urządzeń gazowych
i  w o d o c ią g ó w  w e  W i e d a i a  la b  n a  p r o w in c ja c h  b ę d ą  z a -  
raa z a ła t w i o n e , w y g o to w u ją  a ię  r ó w n ie *  p r z y ję c ia , r y -  
a u a k i i k o s i t e r y i y .

W anny.

Retyrady.
3517 2- 6

sl. 3.25 
zł. 0.85

zł. 1.25

afcafNajskuteczniejsza ze wszystkich wód gorzKich*=as 

B I T T K K O I Z L Ł E

(FRANCISZKA JÓZEFA ŹRÓDŁO GORŻKIE)
wyróżnią uię w skuteczności swej przez to korzystne pomiędzy inuemi znanemi 
wodami gorżkiemi, że w mniejszych ilościach skutkuje przy dłnższem użyciu nie 
wywołuje żadnych szkodliwych następst Wiedeń, 22. kwietnia 1877.

Prof. dr. Max Leidesdorf. 
Odznacza się jak najkorzystniej przed wszystkiemi wodami gorżkiemi w 

Budzie przez smak łagodny i znakomitą skuteczność: przeciw katarowi żołądka i 
kiszek, habitimlueinu zatwardzeniu, przeci i zatrzymani" się krwi i uderzaniu krwi 
do szlachetuycb organów, przeciw hemoroidom, brakowi apetytn itd.
Dyrekcja powsz. domu chorych vr Budzie, 25. sierpnia 1877.

Nie sprowadza przy dłuższem nawet używaniu żadnych złych skutków. 
Wiedeń, >0. sierpnia 1877.

Radca dworu prof. dr. y. Bainberger.
Bezwarunkowo skntknje szybko, pewno i bez bolu. WUrzbnrg, £6. lipca 1877. 

Radca tajny prof. dr. Scanzoni baron Łicbtenfełs.
Do nabycia we wszystkich ,■ ptakach i handlach korzennych. - roszury o 

źródle rozsyła bezpłatnie dyrekcja wysyłki wody w Budapeszcie.
DflT* Zwykła dozif pół lampki pełnej. ' 9 8  

Skład we Lwowie w apt. pod węgierską koronę p. J* 
Piepes 1 w handlu St. Markiewicza. 37Mb 2—5

• P aryzkie  i w iedeńskie meble
0 bardzo eleganckie, trwale i tanie. ^
9 • / .  C .  ^  Mj.  F ranki,  Stolarz i tapicer, i
9 magazyn założony r. 1835, odznaczony 10 medalami, J
9  we Wiedniu, Leopoldstadt, Obere Don ans tras He Nr. 91. I 
2  obok Scbóllerhof. j
a  Ilustrowane cenniki za -nadesłaniem 2 zł. 3555 2 6 — 52 m
^9999999999999999 9999999 99999999999999

Z p o w o d u  p n w o tk n ik  a a t z y c h  n a jle p a s y c h  p r a c o w n ik ó w  do

t  B o śn u  t H erco i o T in y  f
n a u K O D l j « « t e ś i » y  n m »

Fabrykę towarów ze srebra chińskiego
z  a p e łn ia  z w i n ą ć  ł  n a a * o  a łh r a y m ie  s a p a s y ,  p r * e p y » » n ^ ro h  w y r o b ó w  ao a r e b r a  o k iń a k io fO ,  

■ n a e s n ie  b Iż o j  e o n y  f a b r y c z n e j  w y p r z e d a ć .

PR A W D ZIW Y LIKIER BENED1CTINE
OPACTWA FECAMP we FRANCJI 

wytwornego smaku, zmacniający, pomagający trawieniu i 
obndzający apetyt

JE D E N  z NAJLEPSZYCH  LIK IE R Ó W
Wymagać aby etykieta kwadratowa znaj

dowała się na spodzie butelki z własnoręcznym 
podpisem głównie dyrygującego

| vSsm able u queu r bżnkbictine 
Brcvctóe en France et A lKtranger. '

Skład główny w Feeamp we Francji.
Agencja głó. na w Paryżu Boulevard 

Hausmann 76. Dostać można we LWO
WIE w enki ni oh pp. Leopolda Rotlen- 
dera 1 M. Kosteokiego. 3427 17 — 26

•  ł y ż e c z e k  .
8  ły ż e k  
6  n o żó w  
8 w id e lc ó w  
i  c h o c h la  .  
i  c h o c h e lk a  
1 e u k io m ie z k a

Z n  p e łn o  e o zu iik i « o s t a n ą  n a  i ą d » n i e  fr ^ n k o  p r s o a ł u o .

| W  Zniżone eeny:
dawni^— teras

a ł .
7 .5 0
7 .5 0
7 .5 0  
5 .—
3 .5 0  

1 4 .—

1 .5 0  
2 .8 0  
2 .8 0  
2 .8 0
2 .5 0
1 .5 0  
8.—

t  c i a r k a  n a  a a a ł o  
1 p a r a  ł ic b t a r a ó w• podkładek na nożo . 
1 gacsypce do cukru .
• aoźów deaerowyoh
8 widelców deserowych 
solnicaka

3515 4—?
dawnioj—teras 

a ł .  5 . —  2 —
.  8. -  S—
.  5 .—  2 .7 0
,  2 .5 0  1 . -

6 . —  2  50
.  0 .—  2 .5 0

0 .7 0

n  . . N a jn o w s z y  f a r n i t u r  s p in e k  d o m a n s z e t e w  p o  1 z ł .  —  P a s s k a  n a  p a p ie r o s y  % a ł .  —  
^ a i e j  p ię k n e  t a c e ,  im b r y k i i  e a a jn ik i , u b io r y  n a  s t o r y ,  ż y r a n d o le , e u k r o w n ie z k i ,  k u b k i  

n e c e s e ry  n a  w y k łu w a e z e  do a ę b ó w , g a r n i t u r y  n a  o o d t i  o l i w ^  i w i e l e  in n y c h  a r -  
, K u ło w  p o z d u m tftw ą ią c o  ta n ic h  c e n a c h .__________

s t a c z e  m  deszcz z g o i
dla wejskowych,

stosewnio do przepisów zrobione i płachty obozowe ( n a  żądanie uioże b y ć  za  
P ,, ł **|*ł|izoBa w komisji ani formowania) tudzież surduty na deSacz dla ey- wilBjeh i płaszcze z kapuzami, sztuka po 7 a ł .  dostarcza
J. JM. SchniCi(lIer, Guramifabrik we Wiedniu, 

Centrale: VII. Stiftgasse Nr. 19.,
Filia: I. KoHmarkt Sr 5. ?55i 12-18

===== Przedewszystkiem proszę za ir u.żać 1 
_  łyżek, 6 szt. nożów, 6 szt. -ridelców, 6 szt łyżeczek do kawy,
 — e te 24 sztnk razem w eleganckiem etui dawniej 24 zł. t e r a z  10 zł.

To aa
s z k a t u łc e  7 z ł .  

■ u m io a n ie .
S L ? I l ® d T l o ł 7  Łe * r e b r a  B r i t a m a  w  i l o ś c i  s z l a k  w  e le g a n c k ie j  

•my, e lfc ł&  P o b ra n ie m  p o c z to w e m  lub g o t ó w k ą  n a t y c h m i a s t  i

. .  _ * E l s ,  W l e n ,  R o t h e n t h  u r m s t r a « m e  N r ,  3 9 .

Installations completes pour Chateaux, Palais, 
Hotels et Administrations

M r .  A .  P o r t o i s ,
tapissier decoratenr de plusienrs Cours

a 1’honneur de prć-enir le P~blic: quil a rśuni dani le« Atelier* et 
sins de la Societć Comuicrciale,

7  Soloteralring a F lenne
uu choix oonsidćrable d’ó:offes d’ameublement, de tąpie, et de meubles ; dont 
ił a le monopole eiclnsif. 3592 5 13

II fournira aux porsonnea qni en feront la demande. des piana ponr lei 
travaui a eiecnter. dea deria et dea ćchantillona.

Maisons a /lenne, 1 Kolowratriag et a Paris 41 BI Haussmann.

Ś rodk i leczn icze  dla z w ie rz ą t
w y r o b u

Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu,
c. k. dostawcy nadwornego 3751 10—16

p r e p e r a t ó w  w e t a r y n a r y j n y c b ,  
używ anych z nadzw yczajną skutecznością w staj 
niach Jej Mości królow ej A u g lji i k róla  P ruskiego  
eesarza N iem iec, jak oteż przez wielce w ysoko polo- 
ionycli osobistości, odszczególnlone m edalem  lon- 
d y ó s k im , p a ry sk im , w ied eósk im , h am bu rsk im  I 
m nićliow skim .
C. k. koncesjonowany proszek korneuburski dla  koni

bydła i"owiec. Takowy pomaga według długoletniego doś’ adczenia n 
koni na gruczoły, kolki; u bydłu przy podojach krwawyeh, na krew, 
w r’ ęcie, i służy do polepszenia mleka, w ogóle na wszystkie słabości 
organów resphacyjnych i trawienia.

C. k. uprzyw. płyn uzdrawiający dla koni. używany na
z i wnętrz 10 okaleczenia, gościec, rounmtyzm, wywichnięcie, okulawienie, 
przeciw obezwładnieniu ścięgni, sparaliżowaniu w biodrach, k rz y ża ch , ramio
nach osłabieniu członków, sztywności ściągni i muszkułów itp. Flaszka zł. 1.40. 

Blister (ostre nacieranie) przeciw ochwatowi, martwej kości, narościom obrącz
kowym, ohrzękłościom, spadnięciu ściegni, gąbczastym narościom, gąb
czastym narościom na kolanie, piepbacke, hasenhacke, w ogóle, na zatwar
działe gruczoły. ( ena słoika 3 zł.

Pigułki przeciw kolkom, wzdęciu, kolkom moczowym, sparciu, cho
robie błony brzusznej, zatwardzeniu. Puszka blaszana 1 złr. 60 ct

Pigułki przeciw robakom u koni glistom, robakom toczą
cym , tasiemcowi, w ogóle wszystkim zarodkom. Puszka blaszana 1 złr. 60 ct. 

Pliisic, pigułki rozwalniające przeciw zatwardzeniu, takie jako środek krew 
przeczyszczający i prezerwatywny przeciw kolkom. Puszka blaszana 2 zł.

Maść na kopyta końskie, leczy kruche, ła tw o pękające 1 po-
padane kopyta 1 t. p. — Jedna puszka 1 złr. ‘25 ct.

Proszek na kopyta i racice, przeciw gniciu takowych. Flaszka 70 c.
Pokarm wzmacniający dla koni byuła ao prędkiego podn.-

towunia wychudłych zwierząt domowych, rozwesela usposooienie i powię
ksza tuczność. Wielka skrzynka 6 zł., mała skrzynka 3 zł. Pakiecik 30 ct. 

Pigułki dla psów przeciwko psiej chorobie. Cena iednego pudełka 1 zlr.
Olej na liszaje i strupy n psów. Flaszka i zł 50 0. 
Proszek dla nierogacizny przeciw zap* enin. i brakowi

żarłoczności. Cena wielkiego pakietu 1 złr. 26 ct. — Pół pakietu 63 ct.
Środek przeciw chorobom owiec, przeciw  d ys tn te r ji u 

jagniąt, m otylicy, Pakiet 35 ct.
Środek leczniczy dla drobiu, przeoiw zarazie i zwykłym cho

robom gęsi, kaozek, kur, panterek, pawiów i t. p. — Cena paczki 60 cnt.

Prawdziwe wyroby weterynaryjne są do nabycias;
W« Lwowie : Konstanty Iskierski, ipt P. Mikolascha, apt. J. Beisera, 

apt. Zygmun. Ruckera (down Tomanka), Jakóba Piepesa; Wtadysłai.a Tepy, 
apt., w nandluSt. Markiewicza; w Krakowie M. Jawornicki w rynku gł. kam. 
Kircbmajera, tudzież we wszystkich niemal miastach królestwa Galicji są składy 
urządzone, które od czasu cfo czasn dzienniki polskie podają w ogłoszeniach

P y r y n o f t - A r r n  Dla zawarowania się przeciw fatszowaniom, 
JL 1  ń C D l i i  U g O t. uprasza się na to baczyć, i i  płyn restytu- 

cyjny Franciszka iana Kwizdy jest tylko ten prawdziwy, który c. k. wyłą
cznym przywilejem odznaczono, i nie potrzeba go przemieniać z innemi podobnemi 
fabrykatami, dalej zwraca się ua to uwagę, iż na kaidej etykiecie proszku, kor- 
neuburskiego , moje niżej zamieszczone nazwisko napisane czerwoną farbą się 
znajduje, uważam przeto za mój obowiązek uwiadomi,, że są w handlu fałszo
wane środki, które złożone są z bezskutkujących i nawet szkodliwych ingre- 
jendeji, przed zakupnem których ostrzegam.

H to b y  m i ialsxerxa w »k axa., k tóry  nadn 
żywa msej m ark i ©cl— on n ej, abym  go m ógł przed sąd  
podciąguąó, otrzym a w ynagrodzenie do 5 0 0  x!r.

!! Najtańsze n ydanie!!

Tana Tadeusza
k Mickiewicza

za 1 zł. w. a.
z przesyłką rekomendowaną 1 i ł  20 e. 

z a w s z e  na s k ł a d z - e  
W KSIĘGARNI

K. Wilda we Lwowie.

Realność
na Łyczakowskiem przedmieścia niedaleko 
kościoła St: Antonii,go pod 1. 64. z dużym 
przeszło jeden morg ogrodem i stud lią na 
podwórza, jest z wolnej ręki do iprzedani" 
Bliższa wiadomość w tej samej realności 

właściciela. 3880 1—S

Medal z sługi na wystawie 
1877 roku

r L i p t o n

I

woda odmta<lzaj§ca włosy
wynalazku

JANA IHNATOWICZA
magistra farm acji,

Lwów ulica Ko p e r n i k a  Nr. 3.
Filip Lon przywraca włos'm na

turalny piękny piękny kolor i odzna
cza się tein iż włonów ni-zatłuszoza, 
nie farbnje, lecz tylko odmiana, ma 
przyjemny rapach i jestznpełnie nie
szkodliwą. - Cena flakonu 1 zr. 50 c. 
z przesyłką poeztową 1 złr. 81 ct.

8802 3 -1 2

Dr. Bomershanse .a

do óozEsencja

flaszka po 2 złr 60 c t ,  pół flasz’' 1 
zł- d.50 wraz z opal ranie" 

Sprawozdanie 34 letnie i przepis u- 
źycia na żądanie bezpłatnie. 

Jedynie do nabycia w oki.adach we 
LWOWIE w apt. pod srebrnym or
łem Z Hacker, Zlecenia przyjmuje

Piotr Mikolascb. 8763 B t9

Główny skład

FORTEPIINOW
Ludwika Marka

przy uL Teatralne, 1. 10. Największy wy
bór fortepianów, pianin i urronii wie
deńskich, paryskich, lipskich za *r»« 

a leją na lat 10 z odpowiednim ra
batem z cen fabrycznych. Tudzież 
najtańsza wypożyczalnia. Za

miana instrumentów używanych.
3768 8 8

WYROBY SPECYALNE.

PARFUMERYA
[AUX VIOLETTES DE 

ED. PINAUD
, M ydło AUX KIOLETTES OE PARNE
Esaencya dla 

chustek...  AUX KIOLETTES OE PARNE 
| W oda tuale-

tow a  AUX KIOLETTES OE PARNE
’omrda . . . .  AUX KIOLETTES OE PARNE

Oleiek AUX KIOLETTES DE PARNE
Puder ryżo

w y  AUX KIOLETTES OE PRRRE
| Kosmetyk ..AUX KIOLETTESOE PARNE 

87, Boulevard de Strasbourg, 87.

Wyszczególnione c. 1 
i aprobacją król. pri

D r. B orcbard ta  aromatyczne mydło ziołowe,

s. austr. przywilejem 
iskiego ministerstwa.
D r. Suin de B ou t» ard aromatyczna pa

do upiększenia i poprawienia płci, i wypróbowane prze
ciw wszelkim nieczystościom uaskórnym,w opieczęto
wanych oryginnluych paczkach po 42 cent.
D r. JBerlngniera roślinny środek do farbo-

sta do zębów; najpowszechniejszy i najnieza-rodniejszy 
środek do utrzymania w czystości zębów i dziąseł ; 
,w całych, pól pakietach po 70  ct. i 35  ct.
D r. B óringaiera aromatyczny szpirytus ko-

wania włosów, farbuje prawdziwie na czarno, hrnnatno 
i blond; kompletne z miseczką i szczoteczką 5 zlr. a. f. 
D r. B órin gaiera  olejek na włosy z korzeni

ronny, używa się jako wonną wódkę do kadzenia i my
cia, wzmacniający i ożywiający siły żywotne, w ory
ginalnych flaszeczkach po 1 złr. 25  ct. i 75 ct. 
B raci Leder balsamiczne mydle z glejkui ziół, na wzmocnienie i ntrzymanie włosów na brodzie 

i głowie; flaszeczka po 1 złr. a. w.
D r. K och a cukierki ziołowe uznano jako wv> 
prób wany środek domowy przeciw katarowi, cbrypse, za- 
flegmieniu, grypie itp.; w pudełkach oryg. po 70 i 35 ct. 
Profesora D r. L inde’ * roślinna pomada w fta-

orzechów, sztuka po 25 ct., 4  sztuki 8 0  ct., szczegól
nie do polecenia większym familjom.
D r. Hoirtanga pomada ziołowa, na wzmoanie-
nie porostu włosów, w opieczętowanych w szkle ostę- 
plowanych słoikach po 85 ct.
D r. Hartnngir olejek z kort• chinowej, do konszeczkacb, nadaje połysk i elastyczność włosom i sto

suje się równocześnie do utrzymania rozdziału ory
ginalna sztuka 50 ct.
1 lsamiexne m ydło oliwne odznacza się

serwowe nia i upiększania wIobów; r opi czętowanych 
w szkle ostemplowanych flaszeczkach po 85 ct. 
M edyc. Benzoe m y d ło , najwytworniejsze

prze» iwe ożywiające i utrzymujące działani na gib- 
koóć i miękkość skóry; w pakietach po 35 cent.

mydło na pleć, ma' ten sam skutek co i tynktnra 
Benzoe, cena pakieciku 4 0  ct.

W y d a w cy  i  w ł a ś c i c i e l  J . P o b im ń a k i  i K . G rom a o ,

J- Ueisera, w apt. J. Piepei i J. Ńahlika apt., 
u N. Niedzielskiej — o— .u w Białej w apt. E. Kelera. w Bóbroe w apt W. Międlickiege, w Bochni
u. Niedzielskiego, w Brodach u ap t. E. Liszki, wBrzeianaoh n B. Fadenhechta, w Ozortkow‘e -  apt. ‘L. Nossa,' w Ohort 

* 16 u, af,.‘ °,s?, wOzerpiowoaoh n T. Schnircha, w ap t. j .  Golichowskiego, w Gorlioaoh u apt. W. Rogawskiego, w Gry
bowie u A. Muszyńskiego, wJaroalawiu w apt. J. Rohma, w Kołomyj i u K. Ladena i w apt. E. Stenzel, w Krakowie u J. 
Jahna, w apt. W. Kedyka, W. Fenza, w Lipniku pod Bijii w apt. E. Sokalskiego, w Mikullńoaoh w apt. St. Miedlickie- 
go, w Nadwornie w apt. Wład. Dziemtjwskiego, Newymiargu n K. Laura, v Przemyślu u E. Machulskiego, w Radow- 
caon u ap Ign. Schnircna, w Rzeszowie u Ign. Schaittera i Sp., w Samborze n apt. K. Maresch* w Sanoku apt. w J. 
Karewicza, w Sereoie u J. Dempn aka, v Sokaiu u W. Semetkowskiego, w Stanisławowie w ipt. F. Stechera i .pt. 
A. Beiila, w_Siryju u apt. J. Zgórsk ego w Suozawie w apt. J. Fieberta, w. Tarnowie W T. A. Wieiogor„ji, 
Tarnopolu n W. Stachiewicza i w apt. Fr. Jamrogiewicza, w Wadowloaoh u Ig. Brosiga, w Żółkwi n Resie Barbag, w żu- 
rarme w apt. p. Jozefa Tomaszewskiego
P r Z F S f r f t p - H  Ostrzegamy przed f a b r y k a t a m i ,  a to: co do pasty d r .  9 n i n  d e  B n o ^ c i  i r d a ,
*  , O  jakoteż co do ziołowego mydła Dr. Borcnardta pod nazwą : Borchardts Sohn.
Kilku fałszerzy i knpcśw tychże wyrobów skazano sądownie na kary pieniężne.

swe 6- io Raym ond & Comp. w  B e r l i n i e ,

Odpowie^m i m  'e d a k t fr  Jas Dobrzański Z drakarnl „Gazety Narodowej** pod zarządem A . Skerla.


